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Dziś i dni następnych! 


Marsz. Piłsudski 
pracuje w prezydjum 
rady ministrów 
W dniu wczorajszym wobec wy 
azdu pana wicepremjera Bartla 
1a kurację, przybył do gmachu 
'ady ministrów marszałek Piłsud-| 
ski i załatwiał osobiście wszyst- 
kie sprawy, wchodzące w zakres 

prezydjum, 


nistrów, na którem m, in. rada 
będzie poinformowana o pomyśl- 
nem załatwieniu pożyczki. 


Właściciele domów 


żądają natychmiastowe- 
go zniesienia ustawy 
o ochronie lokatorów 
Warsz. paran: „Głosu Polskie: 
go". (St. Gr.) telefonuje; 

Dowiadujemy się, że 
związek właścicieli nie- 
ruchómości zwrócił się 
do prezydjum rady mi- 
nistrów z memorjałem 
w którym domaga się 
całkowitego i natychmia- 
stowego skasowania u= 
behag o ochronie lokato- 
row.: 


„Naczelnik 
Stanisław Weyer 


otrzymał srebrny krzyż 
zasługi 
Warsz. kor. „Głosu Pol,“ telefonuje: 
W „Monitorze Polskim ogłoszo 
no wczoraj cały szereg odznaczeń 
srebrnym krzyżem zasługi: Mię- 
dzy innymi, krzyż taki otrzymał 
St. Weyer, naczelnik urzędu śled- 
czego w Łodzi, za zasługi, 
położone na polu bezpieczeństwa 
publicznego. 


Ruch służbowy 
w minisferstwach 


Warsz. kor. „Głosu Pol.“ telefonuje: 
Dowiadujemy się, że z min. przem, 
i handlu ustępuje dotychczasowy 
dyrektor departamentu górniczego. 
p. Swiętochowski. 


Ciężka burza 
nad Paryżem 
Dziesiątki tysięcy ludzi 
opuściło mieszkania 
PARYŻ, 7 lipca, (ATE), Dzisiej. 
szej nocy przeszła nad Paryżem 
ciężka burza, która wyrządziła wie 
le szkód i dziesiątki tysięcy ludzi 
zmusiła do opuszczenia mieszkań. 
Wiele mieszkań parterowych zo- 
stało zalanych, przedewszystkiem 
w piątym, 10-ym i 20-ym okręgu, 
Pioruń wyrwał chodnik na prze- 
strzeni 8 metrów kwadratowych na 
ulicy Laclos, szczególnie dotknięte 
są przedmieścia Ivry, Vitry GentL 
uy, gdzie ruch tramwajowy został 
przerwany, 


Najnowsze arcydzieło 
eKranów europejskich! 
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W rolach głównych ulubieniec publiczności 


Be HARRY LIEDTRE 


Orkiestra symfoniczna pod KierunkKiem p. Lidauera. 


NOCE SZAŁU 


Współczesna sztuka filmowa, pikantna i drastyczna o wspaniałej wystawie i niezrównanej grze. 


oraz znakomita Greta Moskeim, Grit Haid, 
Fridą Richard i M. Kupfer. 


to pójdzie na ćwiczenia 
Wykaz powołanych według rozporzą- 
dzenia min. spraw wojskowych 


W związku z zamieszczoną przez pisma 

Marszałek Piłsudski zwołał na |F$dzkie nieścisłą wiadomością, podaną przez 
dzień 11 b, m, posiedzenie rady mi Jedną z agencji lokalnych, nasz warsz. kore- 
spondent (St. Gr.) telefonuje nam następujące 


szczegóły urzędowe: 
Na mocy artykułu 


nym obowiązku służby wojskowej 


70 ustawy o powszech 


spraw wojskowych zarządził na całym tere- 


nie Rzplitej powołanie na ćwiczenia podofice- 
rów i szeregowych rezerwy, kat. A roczników 
1992 (piechota, czołgi, służba iączności); 1889 
i 1900 wszystkich rodzajów broni, 


(z wyjął- 


[1897 


kiem marynarki wojennej) i tych, którzy z ja: 
kichkolwiek powodów nie odbyli 
roku 1925 i 1926. 


ćwiczeń w 


Pozatem min. spraw wojskowych powo» 


do lotnictwa; wreszcie 


łał na człeretygodniowe ćwiczenia podofice: 
rów rezerwy roczn. 1890, (891 i 1898 wszyst: 
minister |kich rodzajów broni, a także szereg rezerwi= 
stów roczników 1901, 1902, 1903, 


zaliczonych 
na 3 tygodniowe ówie 


czenia, szeregowych rezerwy roczników [896 
1892, zaliczorych ŭo lotnictwa. 


Z wielkiej chmury mały deszcz 


Wielki program prac seimu sprowadzi się 
do uchylenia dekretów prasowych 


Dekref prasowy 


rządzenie stanowiłoby substrat 


dla jej obrad, 


jednomyślnie odrzucony| Wniosek referenta przeszedł je- 


przez komisję prawniczą | dnomyślnie 25 głosami "c 8 


Sejmowa komisja prawnicza pod 
przewodnictwem posła Marka zaj 
mowała się wczoraj rozporządze- 
niem prezydenta Rzeczypospolitej | Mare 
o prawie prasowem. 

Referat wygłosił pos. Liberman 
(P. P, S.), ostro krytykując powyż: 
sze rozporządzenie, przyczem do: 
wodził, iż rozpe enie to wpro- 
wadza de facto cenzurę, zaś Sro. 
gością kar, pozbawienia wolności 
i wysokiemi karami pieniężnemi 
doprowadzić może do ruiny tę 
ai prasy, która się nie opiera 

ty kapitał į, jako takie, jest 
a emokratyczne, 

Ponadto referent dopatruje się 
w rozporządzeniu prezydenta po 
stanowień, szykanujących prasę i 
wprowadzających zależność jej od 
wa policyjnych i administracyj- 

nych, 

Pos, Liberman zaznacza, jż zga- 
dza się z tymi, którzy chcą wytę- 
Be nadużycia prasy i szkodliwą 

dział. w tej jej części, która 
nie patrzy na osobistą cześć i do- 
bro powszechne; droga jednak da 
tego, jego zdatiem, . nie prowadzi 
poprzez omawiany dekret, a 
przez powołanie do życia organiza 
cji dziennikarskiej, 1posażonej w 
dalekoidące prawa, Xtóraby czu. 
wała: nad utrzymaniem godności i 
wysokiego poziomu dziennikar- 
stwa, 

Wkońcu referent postawił wnio 
sek o natychmiastowe uchylenie o- 
mawianego r ia i do 
konanie wyboru komisji 5, która- 
by natychmiast przystąpiła do o 
pracowania nowego rozponządze- 


mia z tem, że obowiązująte rozpo- 


na posiedzeniu, . Następnie 0- 
nano wyboru podkomisji, w skład 
której weszli pósłowie: Liberman i 

Marek (P. P, S.), Seyda (Z. L, N), 
Biiner (Ch. D.) ; Sommerstein (ko- 
ło żyd.). 

W myśl uchwały komisji, już 
wczoraj po południu przystąpiła 
do obrad podkomisja z współu- 
działem przedstawiciela syndykatu 
dziennikarzy į przedyskutowała 33 


artykuły ustawy prasowej, 


Przy pustych lawach 


gawędziło plenum 
o ustawach samorzą- 
dowych 
W dniu wczorajszym * bardzo 
szybko, bo w ciągu 7 godzin 
sejm załatwił dyskusję szczegóło- 


wą nad trzema ustawami samorzą- 
dowemi, 

Liczba słuchaczów w tej dysku- 
sji była nieomal mniejsza gd liczby 
mówców, 

We wtorek rozpoczną się głoso- 
wania, które zajmą najprawdopo- 
dobniej 2 dni, a następnie izba 
znajdzie się właściwie bez mater- 
jatu do obrad. 

Projekt zmiany ordynacji wy- 
borczej w dniu wczorajszym uległ 
katastrofie w podkomisji, a więc 
cały program prac może sprowa- 
dzić się do uchylenia nieszczę- 
snych dekretów prasowych, 

Uchwalone przez izby ustawy 
samorządowe Spoczną na czas 
dłuższy w senacie, który niewąt- 
pliwie skorzysta z przysługujące- 
go mu prawa wniesienia popra- 
wek do ustaw sejmowych, 


Wystarczy te, aby „wielkie 


Walke z licznikami 


prowadzą nadal abonenci warszawskiej 
sieci telefonicznej 


Warsz. koresp, „Głosu Polskie- 
go' (St. Gr.) telefonuje: 


W dniu wczorajszym odbył się 
w Warszawie w gmachu cyrku 
wielki: wiec abonentów telefonicz- 
nych, poświęcony walce z licznika: 
mi,  Uchwalono jednomyślnie 
dłuższą rezolucję, w której o 
świadcza się, że koncesia PAS” -y 


jest niekorzystna dla obywateli i 
skarbu, że wprowadzenie liczni. 
ków godzi w z gospodarcze 
kraju, 

Rezolucja końazy się oświadcze- 
ciem, że wiec popiera w całej roz- 
ciągłości działalność związku abo. 
nentów, zmierzającą do cofnięcią 
rozporządzenia o licznikach. 


dzieło”, aż do października było w 
nieruchomione, a w listopadzie 
przecież, tak czy jnaczej, kadencja 


upływa, 
Redukcję suwerenów 


przeforsowała endecja 
pod nieobecność lewicy 

Z Warszawy donoszą: 

Na podkomisji konstytucyjnej, 
odbytej pod przewodnictwem pos, 
Głąbińskiego, korzystając z nieo- 
becności lewicy, przyjęto popraw- 
kę pos, Pruszyńskiego (ZLN.), któ 
ty zaproponował zmniejszenie licz 
by posłów do 340 mandatów z o- 
kręgów, co razem z listą państwo- 
wą (72 mandaty) ogranicza liczbę 
posłów do 412, 

Po tej uchwale opuścił podko- 
misję przedstawiciel koła żydow= 
skiego, pos. Szrajber, 

Odpowiednio do tej uchwały 
zmniejszono liczbę senatorów do 
103 (85 z okręgów, 18 z [sty pañ- 
stwowej). 

A + LJ 

Warsz, koresp, „Głosu Polskie- 
go* (St, Gr.) telefonuje: 

Koło żydowskie złożyło na ręce 
marszałków sejmu, senatu, wszyst 
kich klubów poselskich i rządu 
protest przeciwko uchwale komisji 
konstytucyjnej o zmniejszeniu licz 
by posłów i senatorów. 

Koło żydowskie widzi w tej u 
chwale, która dotknie w pierw- 
szym rzędzie ludność miejską, za 
mach na prawa obywatelskie, 
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Elementarz gospodarki Komunalnej 


w Krzywem zwierciadle warszawskiej rady miejskiej 


Wczorajszej nocy rada miej- 
ska stolicy, już w promieniach 
lipcowego słońca, dokonała 
wyboru wiceprezydentów mia- 
sta. Były do obsadzenia trzy 
stanowiska, żądne z  tgrtpo- 
wań radzieckich mie posiada 


większości, w razie niedokona-: 


nia wyboru groziła interwencja 


ministra spraw wewnętrznych. 
Nie pozostawało nic inne- 


go, jak sklecić -dorywcze poro- 
zumienie klibów w tej kwestfi, 
zresztą personalnej, a nie pro- 
gramowej, i przebrnąć przez 
Rubikon ukonstytuowania ma- 
gistratu, by wreszcie przystą- 
pić do powszedniej, mozolnej 
pracy, której tyle zostawili od- 
łogiem dawni ojczymowie sto- 
licy. 

Słusznie podkreślił wczoraj, 
jeden z najrozsądniejszych na- 
szych publicystów, że w ta- 
kich przejściowych kompromi- 
sach tkwi istota demokracji, a 
bez nich wszelkie formy parla-. 
mentaryzmu nie dają się wo- 
góle pomyśleć. 

Zdawało się, że wszystko 
pójdzie jak z płatka. Tymcza- 
sem nastąpił szereg posunięć, 
wystawiających smutne świade- 
ctwo tym, których ludność sto- 
licy obdarzyła zaufaniem, 

A więc przedewszystkiem 
„sanatorzy” z listy Ne 25, ma- 
jący reprezentować inteligencję 
i postępowe mieszczaństwo, 
raz jeszcze wykazali swą zu- 
pełną ignorancję i naiwńość jw 
dziedzinie _ współpracy ša- 
samorządowej. Zgodzili się pier 
wotnie, aby listy Ne 2, 10 i 
25 wysunęły swoich kandyda= 
tów, z tem, że wymienione 3 
grupy umożliwią ich wybór. 

Ale już po chwili sprzeci- 
wili się postawionej przez 
KOPS'a osobie rad. Borzęckie- 
go. KOPS, w odpowiedzi o- 
czywiście, zakwesłjonował kan- 
dydałurę radnego Raabego i 
całe porozumienie wzięło w 
łeb, 


Potem „sanatorzy”* wycofa- 
li swego kandydata, wytrącając 
sobie argument z ręki na wy- 
padek odrzucenia ich męża za» 


ufania, obrazili się i wyszli z 
sali, Potem znowu wrócili na 
plenum i zaczęli wrzucać do 


urny białe kartki. Zupełnie jak 
małe dzieci, które chciałyby od 
grywać rolę wśród starszych, 
ale nie mają żadnego doświad- 
czenia, nie wiedzą jak się do 
tego kramu zabrać i co chwilę 
rozbijają sobie główki o inną 
ściane, biorąc na zakończenie 
cięgi od całej „famiji”. 

Nawet sę za to na nich 
gniewać nie można! Szkoda 
jedynie, że część ludności sło= 
licy zmarnowała głosy, oddając 
swe losy w te nieumiejętne; 
qiewyrobione ręce, 


W związku z omawianymi 
tutaj wyborami, nie można po- 
minąć milczeniem błędu, który 
popełnił klub radziecki PPS. 
Już samo zwoływanie trzech 
stronnictw „polskich“ dła osią- 
gnięcia porozumienia z wyeli« 
minowaniem żydów, było z 
punktu widzenia szczerej de» 
mokracji wielką niezręcznością. 
Już w jednym z poprzednich 
artykułów podkreślaliśmy, że 


gospodarka miejska winna dą- 
żyć do zaspokojenia potrzeb]i dzięki temu 


wszystkich obywateli, niezałeż- |pijne, szpitale, szkoły, 


me od ich przekonań, czy 
tembardziej religii. 

Argument o  reakcyjności 
bloku żydowskiego odpada, je- 
šli zważyć, żę uznano jednak 
za możliwy kompromis z 
KOPS'em. 

Interesy tej części ludności, 
która inaczej Boga chwali, po- 
winny znależć w radzie miej- 
skiej i magistracie uwzględnie> 
nie i opiekę. 

Oczywiście nie demagogi= 
czne pseudo-interesy, w rodza- 
ju języka żydowskiego w-ofi- 
cjalnych  deklaracjach. radzie” 
ckich, czy innych wybryków, 
którymi dość często popisują 
się radni żydowscy, napewno 
wbrew woli większości swych 
wyborców. Afe interesy teal- 
ne, wypływające z tego niezbi 
tego faktu, że i żydzi są bądź 
co bądź mieszkańcami stolicy 
i posiadają instytucje filantro- 


stowa:= 
rzyszeńia sportowe etc. etc. 
Zresztą, z zestawienia cyfr wy 
borczych wynika np, że na 
PPS oddano w dniu 22 maja 
w Warszawie 71976 głosów, a 
na listy żydowskie wogóle— 
83315, a nawet na nec. 16 
(blok żydowski) przeszło 39 
tys. głosów. Z tego wynika, 
że gdy dzieciarnia z pod nr. 
25 poszła się bawić na inne 
podwórko. .PPS,. obsadziwszy 
już stanowisko prezesa rady i 
jednego wieeprezydenta miasta, 
powinna, była umożliwić żydom 
obsadzenie stanowiska drugie" 
go wiceprezydenta, szczególnie, 
że żydzi, jak wiadomo, głoso- 
wali-w komplecie za kandyd. 
tad. Jawotowskiego, mmożli= 
wiając jego wybór na stanowi- 
sko prezesa rady miejskiej. 
Przeprowadzenie przez PPS 
w tych. warunkach trzeciej o- 
soby, d-ra Boguckiego, było 


wprawdzie zwycięstwem 
terjalno liczbowem, ale okupio- 
nem minusem moralnym, zas 
wartym w rezygnacji z objekty 
wizmu jednego z haseł demo- 
kratycznych. 

Odnosi się wrażenie, że 
wobeeę tegó sukces osiągnięty 
ma w sobie coś z pyrrhusowe* 
go zwycięstwa, 

Niestety nie jest to pierw- 
szy przykład niedociągnięcia 
odwagi przekonań reprezentan- 
tów polskiej lewicy. 

Nasi socjaliści mogliby 
wziąć sobie przykład z ich fran- 
cuskich kolegów, któtzy do- 
piero przedwczoraj dowiedli, 
że mają tej odwagi poddosta- 
tkiefn. 

Jak wiadomo przywódca 
komunistów w izbie francuskiej 
został przed tygodmiem wyda- 
ùy przez parlament sądom i 
skazany zaocznie na 7 miesie- 
cy więzienia. Przedwczoraj wła 


ma- 


śnie Cachin stawił się do wie- 
żienia, by rozpocząć odsiady» 
wanie kary. Tego samego dnia 
na plenum izby socjalista Ba- 
ron zażądał, aby Cachinowi po 
zostawiono wolność dð końca 
kadencji, by mu umożliwić wy 
konywanie obowiązków posel- 
skich. Przez podniesienie rąk ` 
izba wniosek przyjęła i rząd 
widział się zmuszonym uwol- 
nić natychmiast zaaresztowane - 
go. A dzieje się to w czasach, 
gdy cała prasa paryska pełna 
jest alarmów o grożącem Fran 
cji niebezpieczeństwie komuni- 
stycznem. 


Jest prawdą odwieczną, że 
nie tak nie wzmaga szacunku 
przyjaciół i wrogów, jak- wla- 
śnie odwaga przekonań. Nikt 
na niej jeszcze w historji nie 
stracił, 


G. Wassercug. 


Główna ulica świata 


Odrestaurowana Regent Street jest dzisiaj 
niepodzielnem królestwem płci pięknej 


(Specjalna służba korespondencyjna „Głosu Polskiego) 


Londyn, koniec czerwca 

Stalkśmy w dwunastu rzędach na 
chodniku Regent Street, Z tamtej 
stromy jezdni taki sam mur ludzki, 
dwanaście rzędów głęboki, przyci: 
snięty do olbrzymich szyb wysta- 
wowych, A nad mami kwietne gr 
landy i flagi we wszystkich o- 
knach, chorąświe na wszystkich 
dachach: 
karnawał sklepowy od Piccadilly 

Circus aż do Oxford Circus. 

Na jezdm jeszcze tętnił ruch, — 
cztery nieprzerwane rzędy czer- 
wonych autobusów i aut. Mieliśmy 
dużo czasu. Ale tłum był w do 
skonatym humorze. Zgrzyt hamul- 
ców samochodowych głuszyły bu- 
szliwe ćwierkawie tysięcy kobie- 
cych głosów: 

— Czy ona wciąż jeszcze nosi 
ten niemożliwy kapelusz na nie- 
możliwie wysokiej iryzurze? 

Z dzienników porannych dowie- 
działem się, że właśnie dzisiaj, 
król i królowa, w drodze dg uni. 
wersytetu, uroczyście otworzą i po 
święcą nową Regent Street, „Głów 
ną ulicę świata”, 


+ + 


Oczywiście poszedłem. Jestem 
starym londyńczykiem i znałem 
niemał wszystkie twarze tej stu- 
tysięcznej ulicy, Nie mam jeszcze 
wprawdzie stu lat, broń Boże, ale 
Regent Street zachowała swoją 
pierwotną twarz prawie do wybu- 
chu wojny. Jednak nigdy jeszcze 
nie słyszałem, aby ją nazywano 
„główną ulicą świata”. W. grumcie 
rzeczy była to 
ulica, która od urodzenia minęła 

się ze swym celem, 

Około roku 1830 ówczesny ksią- 
żę Wali polecił architektowi 
Nashowi zbudowanie arterji- łą- 
czącej Carlton House, miejski za- 
mek księcia, z Primrose Hill, gdzie 
miała być ` zbudowana książęcia 
willa letnia, Carlton House już da- 
wno nie istnieje, a willi wogóle nue 
budowanos ponieważ Jerzy nieba- 
wem został królem ; nie mógł spę- 
dzać życia na wywczasąch, 

Ale Nash miał już 30 milonów 
powstała Reśent 


Street. 

Dlaczego zbudował on tę 800 
metrową ulicę w formie łagodne- 
go tuku — nie wiem. Ale faktem 
jest. że osiągną! spokojny, wytwor= 
ny widok, jaki daje zwarty, równo- 
mierny front jasno - żółtych, dwu- 
pięfrowych pałaryków w stylu 
Biedermeier", 

Front ten - zachował się naogół 
aż do wojny. Aż do tych czasów 
Regent Street 

była ulicą najlepszych krawców 
męskich, 

Jedynie kilku drogich jubiłerów 
i dwa — trzy składy jedwabi nę 
ciły również kobiety w tamte stro- 
ny. 

Gdy powróciłem po wojnie, na 
Regent Street piętrzyły się 
żelazne rusztowania dźwigów bu- 
dowlanych, giłotynujące bez litości 

starą ulicę, 
która była dobrem tłem dla korsa 
konnych powozów, ale dje wieku 
samochodów była zbyt «ninjaturo= 
wa; a place przytem bardzo po- 
dzożały, 


= + . 


loto jej nowa „monumental- 
ność" jest faktem dokonanym, Q- 
becnie jest ona 
niemal cała zbudowana z portłandz 

kiego kamienia, l 
którego cukierkowość beige-rose 
stanowa jej jedyną jednolitość. Po- 
zatem jest dzisiaj każdy gmach na 
swój sposób monutnentalny. 
Dusza jej również stała się beige - 

rose, 

Daremnie szukać tam dzisiaj mę- 
skiego krawca. Przez pewien czas 
zdswało się, że powstanie tam za- 
chodnie City. 

Przedsiębiorstwa płaciły wysoki 
czynsz i zakładały biura, Ale nowy 
moloch naszych czasów w postaci 
wszechwładnej pans Mody z łatwo- 
ścią je wypchnął, lub pochłonął 
Obecnie stoi 
jeden dom koniekcyjny obok dru- 

giego, 
jeden od drugiego potężniejszy. Po- 
czynając od Swana i Edgara aż do 
Robinsona, z filjami Louvre'u ; La- 
fayette po drodze, jest tą 


najgigantyczniejszy na świecie po- 
kaz brokatów, jedwabnej bielizny, 
pończoch bez szwów, jaszczur- 
czych pantofli i prawdziwej, obok 
„syniętycznej ', biżuterji. 

Po przez arkady. bocznych uli- 
czek nęcą szyldy małych hiszpań- 
skich, indyjskich, egzotycznych re- 
stauracji, — główny róg zajmuje a- 
merykańska cukiernia  Fullera. 
Wszędzie 
delikatne, małe, kaloryjnie obliczo- 

nie zakąski 
+ potrawy dła łakomych usteczek 
niewieścich. Jadają tam tylko ko- 
biety w przerwach między wyści- 
giem po sklepach. 

Dzisiaj ulica została „otwarta ”, 
a już pstrokate afisze głoszą o zdu- 
miewająco tanich wyprzedażach 
prawdziwych paryskich modeli 
Oho, tutaj dobrze znają duszę na- 
szych kupujących, a bezgotówko- 
wych czasów! 


* > = 


I to właśnie  nażywa Londyn 
„główną ulicą świata”, Dawniej 
tytuł ten należał dy Lombardsireet 

i Seadenhallstreet, 
skąd funt szterlingów rządził świa- 
tem. Dawniej Londyn był miastem 
panów.  Ongiś dochód angielskiej 
rodziny dzielono w*ten sposób, że 
najpierw pan domi — con bowiem 
był figurą repreźentacyjną — ubie- 
ref się elegancko, a z tego, co po- 
zostawało, żona mogła Się übrać 
praktycznie į niepozornie, 

Dzisiaj angielska elegancja pa: 
nów stała się sportowo i studene- 
kg tanią, (Nawet książę Wali zda- 
je się nigdy nie oddawać do praso- 
wana swego szarego Śarnituru). 
Amerykanizacja Anglii sprowadzi- 
łą przedewszystkiem do kraju 

idealny postulat kobiety: 
Wszystkie pieniądze do mnie, 
wszystkie p'eniądze dla mnie! 

Rezultatem tej zmiany jest no- 
wa Regent Street., Jest ona do te- 
$o stopnia wyłącznie ulicą kobie- 
ty, że w tym wirze sklepów zapo- 
ntniaro jedynie o trafice, Na Re- 
gent Street 
nie można kupić ani papierosa, anl 


Odkrycie tego przeoczenia wy- 
wołały gorący protest płci pięknej, 
bowiem 
nigdzie kobiety nie palą publicznie 

tyle, co dzisiaj w Londynie, 
gdzie nawet wieczorem, przed te= 
atrem, przy przystankach tramwa- 
jowych i autobusowych roi się od 
kobieciątek z papierosami w u- 
stach. 


* * Å. 


Podczas gdy rozglądam się w tht 
mie, oczekującym na parę królew- 
ską, zauważam, że tutaj 

na jednego mężczyznę przypada 

Jest to ich ulica, nataży ota do 
kobiet całego świata, wzbogacone- 
go o nową, tańszą Rue de la Paix. 
Sezon jest w pełni rozwoju, stolica 
Anglii gości hiszpańską parę kró- 
lewską i oczekuje jeszcze czterech 
królowych, Londyn jest przepełnio- 
ny, w hotelach 

ludzie sypiają w wannach. 

Od czasu, gdy Paryż podrożał, 
turyści wolą odrazu jechać do jesz. 
cze o wiele droższego Londynu. 

Paryskie hotele świecą pustka- 
mi, w Londynie tłoczy się cała ko- 
bieca Ameryka; w sklepach i w 

: fowarzystwie , 


Ugaszczające księżne i hrabiny 
skarżą się w dziennikach, że na 
swych przyjęciach widują 
więcej obcych twarzy, niż znajo: 

mych, 

Ci ludzie. których nigdy nie za- 
praszały. rozbijają im naczynta 
kryształowe i gaszą papierosy o 
drzewo pięknych, starych stołów. 

| Kobieta — władczyni świata — 
wędruje dziś do Londynu, 

Przewaga kobiety charakteryzu. 
je obecny sezon we wszystkich je- 
śe towarzyskich i sportowych wy- 
darzeniach. Pragnienia i żądania 
wyzwalającej się Ewy rewciucjo- 
nizują nawet to na”bardziej kdnser- 
watywne z miast. 

A przeżywający zmierzch swe] 
potęgi gentleman uznaje swoją po- 
rażkę, obwołuiąc tę Via triumphs- 
bs kobiety główną ulicą światła. 

Poor Yoricle. 


M. 180 


Z ostatniej chwili 


Gzy rohofnicy „Widzew 
skiej Manufaktury" 


pracować będą bez 

majstrów ? 

W dniu wczorajszym robotnicy 
W;dzewskiej Menufaktury posta- 
nowili przystąpić do pracy, 

Jedynie tkacze, pracujący na 
szerokich warsztatach, trwają w 
akcji strejkowej, 

Majstrowie Widzewskiej Manu 
faktury, którym oświadczono, że 
będą otrzymywali tylko 40 proc, 
poborów, uchwalili rozpocząć w 
dniu dzisiejszym ostry strejk, 


Kompromis w sprawie 


zbrojeń morskich 


GENEWA, 7 lipca, (PAT). — 
Przedstawiciele 3 delegacj: na kon 
ferencję morską wyrazili zgodę na 
japoński wniosek kompromisowy, 
według którego W. Brytania i St. 
Zjednoczone miałyby mieć po 450 
tvs, tonn, a Japonja 330,000 tona 
ogólnego tonnażu krążowników o. 
raz równe tonnaże ogólne torpe- 
dowców i kontr-torpedowców. 


Dzień 11 sierpnia 
będzie świętem narodo- 
wem Niemiec 


BERLIN 7 (PAT) Rada państwo 
wa Rzeszy niemieckiej uchwaliła 
w dniu dzisiejszym na posiedze- 
miu publicznem uznanie dnia 11 
sierpnia, tj, rocznicy uchwalenia 
konstytucji weimarskiej, za święto 
narodowe całej Rzeszy. Uchwała 
ta zapadła większością 42 głosów 
przeciwko 25. 


Zamówienia sowietów 


we Francji. 


LENINGRAD 7.7. PAT. Obie- 
gają tu pogłoski, że poczynione 
zostały we Francji ze strony So- 
wietów wielkie zamówienia na tt 
rządzenia elektrotechniczne. narzę- 
dzia rolnicze i t d. Zamówienia 
te, które sięgają podobno sumy 
około 3 miljonów rubli, miały być 
poczynione pierwotnie w Anglji. 
Według tychże informacji, organi- 
zacjom sowieckim udzielono we 
Francji odpowiednich kredytów. 


BGAREBRARAMKNEM 
Dziś! Dziś 


RUPONY 


ULGOWE 
do Kin: 


Czary 
„OGrand-Kino*t 
„sLunać 


Pakt 


Sprawozdawca „Głosu Polskie. 
go“ zwrócił się do bawiącego w 
Warszawie od kilku dni posła 


z Rosją 


podczas pertraktacji w sprawie 


nie mówiła nic o konflikcie, 


8.VIT. — GŁOS POLSKI — 1927. 


o nieagresji 


zawrze Polska już w najbliższym czasie 
(Specjalny wywiad „Głosu Polskiego“ z posłem polskim w Moskwie, p. Patkiem) 


Poseł Patek stwierdza, że wy-|przystąpi się do finalizacji wstę- 
zabójstwa Wojkowa żadna ze stron | padek zabójstwa posła Wojkowa | pnych rokowań, 


spowodował przerwę w rokowa. 


polskiego w Moskwie, pana Pat.| Wspólnie szliśmy do zgodnego |niach o pakcie gwarancyjnym f 
ka, aby zechciał poinformować | zełatwienia sprawy, zapewniając] traktacie handlowym. 

nas o dotychczasowym wyniku je. |cię nawzajem „ polityce pokojo. 
fo negocjacji, zmierzających do|wej i dobrych stosunkach, 


ponownego wszczęcia rokowań o 
nieagresji, o traktat handlowy i do 
zupełnego zlikwidowania na. 
stępstw, jakie pociągnęło za sobą 
zabójstwo posła Wojkowa, 

— Śmierć posła Wojkowa — o 
świadczył poseł Patek, — wywar- 
łą na rządzie sowieckim i społe- 
czeństwie sowieckiem, przyzwy: 
czajonem do uzewnętrzania swych 
uczuć w pochodach ji wiecach, 
wielkie wrażenie, Jednak władze 
sowieckie uczyniły wszystko, co 
mogły, aby zaoszczędzić posel. 
stwu przykrości przy zetknięciu 
się z rozgoryczoną masą, mimo, żę 
nikt nie zwracał się do władz so 
wieckich z prośbą o opiekę, 

Dalej poset Patek stwierdza, że 


Z Warszawy donoszą: 


skiego trwały z przerwami 4 noce. 

Ostatnie posiedzenie, na którem 
wybrano wiceprezydentów j ła 
wników rozpoczęło się o godz 
7,50 wiecz,, a ukończyło się o $. 
6,15 rang. 

Prezydenta inż. Słomińskiego 
wybrano 55 głosami na 120 rad- 
nych. Pierwszego wiceprezydenta 
Tadeusza Szpotańskiego [P .P. S) 
— 37, Borzęckiego (prawica) — 


— 0 w OZ. 


Z Warszawy donoszą: 


Narodziny magistratu warszaw- 


PCOS ZRO LOS RORE 


Po likwidacji następstw morder- 
stwa, dokonanego w Warszawie, 


Poseł Rzeczypospolitej w Moskwie, min. Stanisław Patek 


jeden centrowiec i 2 żydów 
tora Koernera į dr, Bychowskiego| ski, Kopciński, Baryka (wszyscy t 


45, dr, Boguckiego (P, P. S$.) — 42 
głosami, 

Jedynie prezes rady, p. Jawo» 
rowski uzyskał więcej niż połowę 
bo 66 głosów. 

Na ławników wybrano: p, Ste: 
fana Zielińskiego (klub uzdrowie:- 
nia gospodarki) 9 głosami, 

Z listy P. P, S; pp: Szczypior: 
skiego, Barykę į senatora Kopciń: 
skiego 31 glosami. 

Z listy bloku żydowskiego sena- 


16 głosami, 

Z lsty koła narodowego — IL 
skiego, Tłuchowskiego,  Zdano« 
wioza, Koralewskiego i exministra 
Kazimierzą Tyszkę 47 głosami. 

Z listy Bundu — inż, Atlera 6 
głosami Bundu i 2: głosami P, P, S 

IW ten sposób w magistracie za 
siądzie 6 przedstawicieli lewicy 
redzieckiej, a mianowicie: wice: 
prezydent Szpotański, wiceprezy: 
dent Bogucki, ławnicy* Szczypior- 


na błędnych 


Po przerwie o godz. 10 rozpo* 


Wczoraj przed godz. 9-tą ranoj częło się posiedzenie jawne, 


trwało w dalszym ciągu posiedze- 
nie tajne, 
EB EM 


Król Fuad w Paryżu i Londynie 


Król Eg ptu Fuad I przebywa w 
Europie, Podróż jego jest oficjalna, 
polityczna j uroczysta, Przedewszy 
stkiem przybył on do Paryża, gdzie 
bardzo serdecznie podejmowany 


był przez prezydenta republiki p 
Doumergue'a, poczem udat się do 
Londynu, Równie serdecznie, jak 
p. Doumergue i bardzo wspaniale 
podejnuje Fuada, I dwór angiel- 


Król Fuad i świta w „balkonowym'* wagonie swego salonowego po. 
ciągi, 


ski. Podróż egipskiego monarchy 
posiada bardzo doniosłe znaczenie, 
Jest ona widomym i specjalnie da: 
monstnacyjnym znakiem zlikwido- 
wanie naprężeń | sporów między 
Wielką Brytanją i niepodległem w 
ramach jej imperjum królestwem 
Egiptu, Fakt. że jadąc do Loadynu, 


Fuad I złożył uroczystą wizytę gło- 
wię republiki francuskiej można 
uważać jako manifestacyjne pod- 
kreślenie serdecznej przyjaźni i 
ścisłych sojuszniczych stosunków 
nie tylko między Anglją, lecz mię- 
dzy całem brytyjskiem imperjum i 
Francją. 


na 
którem osk, gen. Żymierski składa 
w dalszym ciągu wyjaśnienia co do 
zarzuconej sprzedajności i ugosz« 
czeń, p z 

Oskarżony stwierdza, że mówi 
w tej sprawie z największym wy 
skiem woli, 

Zarzuty skierowane przeciwko 
niemu oparte są na błędnych infor- 
macjach, Kiedy bawił w Paryżu, o- 
trzymywał wynagrodzenie dza 

obre, w stosunku do oficerów w 
kraju był niewątpliwie uprzywile. 
sty ry Przez cały ten czas po 

ierał 60 fr. zgórą dzienne, opróca 
tego dostawał znaczne djety za po 
dróże, które odbywały się bardza 
często z okazji najrozmaitszych 
ćwiczeń : 

Po dokładnem zestawieniu swo- 
ich wpływów i wydatków, twier: 
dzi, iż podczas ,26 miesięcy pobytu 
w Paryżu z misji wojskowej otrzy 
mał przeszło 58,600 franków, z cze 
go zdążył zaoszczędzić zgórą 16 
tysięcy franków, 

Na dowód, że te cyfry są praw- 
dziwe, oskarżony powołuje się na 
notatki Orłowej, z którą podczas 
pobytu w Paryżu razem mieszkał. 

Zaoszczędzone pieniądze skła. 
dał w dolarach, które uważał za 
najpewniejszą lokatę, W ten spo- 
sób po przyjeździe do kraju miał 
1074 dolary oszczędności, Wów: 
czas myślał o urządzeniu sobie o- 
gniska rodzinnego i chciał wreszcie 
skończyć ze swojem tułaczem ży” 
ciem, 

W tym czasie wysłał z Paryża 
około 900 franków na zakup akcji. 

Od stycznia 1924 roku do marca 


Gen. Żymierski broni się przed 


Oskarżony twierdzi, że wytoczone zarzuty 


informaciach 


1925 r. pobrał z kasy rządowej o 
koło 11,000 zł. Ponieważ w tym 
czasie był kawalerem i mieszkał 
w pokoiku rządowym, jadał w me- 
naży oficerskiej, nie wydawał wię. 
cej jak 250 zł, miesięcznie, 

W czerwcu 1924 r. przyjechała 
do niego z Krakowa matka, co je: 
dnak wydatków zbytnio nie powię 
kszało, bo ant siostrom, ani bras 
ciom pomagać nie potrzebował 
Potem dostał «mieszkanie większe 
umeblował je meblami pożyczone: 
mi gd wojska. Żył jednak bardzo 
skromnie i w przeciągu tych 15 
mies, nie mógł wydać więcej, jak 
8,000 zł., czyli, że zaoszczędzi! zna 
wu 3,000 złotych. 


Na podstawie tego rachunku 


stwierdza oskarżony, że pieniądze, 


RESIZE TU TYRTTOWA TOT W RTW Z EOE a a F a EPA 
recka w Warszawie 


Wojskowa misja tu 


Od kiłku dni bawi w Warszawie misja wojskowa turecka, 


Zapytany o trudności, poseł Pa 
tek odpowiada: 

— Każda ze spraw zawiera wie: 
le trudności, ale żadna nie jest o. 
becnie tak trudną, aby jej przy do- 
brej woli nfe dało się usunąć, Na- 
tomiast w regulacji stosunków e- 
konomiczno - handlowych, dużą ro 
lẹ ma współudział zorganizowa. 
nych sił kupiectwa i prasy, 

Naturalne trudności wynikają z 
racji odmiennego ustroju gospodar 
czego i przecierają się, 

Siła wzajemnego poparcia natu. 
ralnego powoduje ożywienie się 
towarzystw mieszanych oraz 
kształtowanie się stosunków mię- 
dzynarodowych w tej sprawie. 

Poseł Patek jest pozatem opty- 
mistycznie usposobiony ; twiefdzi, 
że wszelkie trudności zostaną usu- 
nięte z drogi i pakt gwarancyjny, 
po likwidacji następstw zabójstwa 
posła*Wojkowa zostanie zawarty, 


Narodziny magistratu warszawskieśo 


Zasiądzie w nim po 6 przedstawicieli lewicy i prawicy, 


P. P. S) ; ławnik Atler (Bund), 


6 przedstawicieli prawicy na- 
dzieckiej: wiceprezydent Borzęc- 
ki, ławnicy Zdanowicz, Korallew* 
ski, Tłuchowski, Tyszka z koła na 
rodowego i ławnik Ilski z pozą 
rady miejskiej, AA, 


1 przedstawiciel! centrum ław- 
mik Zieliński 4 dwi: przedstawicieli 
żydów dr, Bychowsk; i sen. Koem: 
ner, 


oparte są 


złożone przez niego w dniu 1 mar- 
ca 1925 roku, pochodziły z jego 
oszczędności. | 

W dniu 1 marca 1925 roku — 
mówi gen, Żymierski — miałem ną 
rachunku w Banku zjednoczonych 
kooperatyw 800 dolarów, 1,000 
złotych i; 600 akcji „Ursus“, 

Akcje te kupił od Saksona po 50 
groszy, a w danej chwili stały one 
po Ż zł, akcja. 

Generał Żymierski zeznawał zre- 
sztą do końca posiedzenia. 

Stwierdził między innemi, że a 
posłem Popielem łączyły go bar: 
dzo dobre stosunki, ale pomimo te. 
go z usług jego nie korzystał, 

W dniu dzisiejszym rozprawa 
zaczyna się o godzinie 9-ej rano, 


$ 4 


przy 


była w gościnę do naszego Sztabu celem poznania ustroju w na- 
szej armji. Na ilustracji naszej widzimy członków misji (od stro 
ny lewej) genereła Husina Emira, pannę Vasafie, siostrzenicę ge- 
nerała, charge d'affaires tureckiego Zekkiego Hakkiego Beya i 
płk. Abdoulatta Mouhlisa Beva. 


Minęły piękne dnie 
Aranjuezu... 

Syn padyszacha bez 

żon, bez pieniędzy 
i bez zajęcia 


Tragedja człowieka, któ- 
rego nie nauczono pra- 
cować 

Policja i sądy budapeszteńskie 
niemało mają zmartwienia z J. C. 


W. księciem Abdulem Kadirem, sy 


nem sułtana tureckiego, Abdul Ha- 
mida, 

J, C, Wysokość liçzy lat 42, po- 
siada mile, uśmiechńięte oblicze, 
przenikliwe oczy i nieposkromioną 
ochotę użycia, 


Gdy przed czterema laty syn 
sułtański przybył do stolicy Wę- 
gier wraz zę swemi dwiema żona- 
mi, dwojgiem dzieci i czarnym eu. 
nuchem, uśmiechał mu się świat. 

Rodzina książęca zajęła wspa- 
niałe apartamenta w hotelu „Carl- 
ton“, a na srebrnych zastawach 
wnoszono wyszukane potrawy, nie 
licząc gąsiorów wina i likierów. 

Często do rans dzwoniły kieljsz* 
ki i z za puszystych kotar wydo- 
bywał się srebrny śmiech sułta- 
nek. 

Dostawcy į aterzyści cisnęli się 
do hotelu, aby ofianować swe usłu- 
gi sułtańskiej wysokości. Propono- 
wano mu różne interesy, począw- 
szy od kupna domów, a skończyw- 
szy ną mniej lub więcej legalnych 
małżonkach. 

Abdul Kadir kupował pyszne e- 
uropejskie garnitury, kleśnoty, sta- 

: te wina i koníaki. samochody i po- 
wozy. 

Zapełniały się jego pokoje ku- 
Femi, a konto bankowe stale ulas 
tało, 

Pewnegy dnią odesłano czek 
księcia z dopiskiem: niema pokry- 
cial 

Od tej chwili zaczęła się trage- 
dja. Powoli zabierają lichwiarze 
dywany, samochody į brylanty, a 
gdy wyniesiono ostatni przedmiot 
wartościowy, rozpoczęła się bieda, 
a wraz z mą niesnaski domowe. 

Sułtanki były niezadowolone z 
cęża - bankrutą, który w dodatku 
trawił noce w knajpach i zapałał 
ałektem do pewnej węgierskiej 
tancerki, 

Skoro wprowadził do domu no- 
wą odaliskę, żony podniosły bunt. 

Pierwsza żiina spalkowałą wali» 
zy i wyjechała do Tuneji, piękna 
zaś Medjidje, druga żona, wynio- 
sła się z hotelu j założyła „saln 
piękności”, 

Abdul Kadir pozostał sam, bez 
żon, bez pieniędzy. Przyjaciele do- 
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Gzas najwyższy znieść karę Śmierci 


jest ona przeżytkiem, który nikomu 
absolutnie nie pomaga 


Od chwili, gdy ludzkość przy-jw świecie przestępców instynkty, 


swoiła sobie  pewień porządek 
prawny, uważała, że nie może się 
obejść bez kary Śmierci, 1 dziś 
jeszcze podstawą myśli, że naj- 
wyższa gimina ludzka, państwo, ma 
prawo potępić osobowość po. 
pcy i jego działalnością całkowicie 
kierować, są pojęcia słarożytne. 
Przestępca ma być wykluczony z 
gminy, a staje się to, według sta- 
rych pojęć, w ten sposób, że skła- 
da się zeń ofiarę bogom, których 
swym czynem obraził, W ten spo 
sób podkreślano, że społeczeństwo 
odrzuca wszelkie stosunki z łamią- 
cym boskie i ludzkie prawa. Po- 
wieszenie miało znaczenie ofiary 
dla boga wiatru; według starego 
angielskiego prawa musiało ono 
być wykonane przez samych Sę- 
dziów przysięgłych, 

Jnnem zródłem jest zasada odpła 
ty starego testamentu, zawarta w 
zdaniu: „Kto przelał krew, tego 
krew również ma być przelana“, 

Podstawą tej zasady jest zem- 
sta. Wraz z postępem wykształce- 
nia, karę śmierci, jako pozostałość 
starożytnych pojęć, odrzucano co- 
raz częściej, każdy nowy projekt 
prawa karnego odsuwa ją coraz 
dalej. Ale wrażenie, jakie stale 
wywołuje egzekucja, wskazuje, że 
widzimy w niej zupełnie niezwykłe 
zdarzenie. Istnieją już państwa, 
które zupełnie skasowały karę 
śmłerci (Austrja), oraz inne, gdzie 
od wiełu lat nie wykonano ani 
jednej egzekucji (południowe Niem- 
cy). — 

W rzeczywisłości jest wielu za- 
strzeżeń wobec wykonania kary 
śmierci  Sumienni obserwatorzy 
będą sobie przedewszystkiem mu- 
sieli powiedzieć, że wogóle należy 
się namyślić, czy można ustanawiać 
ogólne prawidła, wobec coraz bar- 
dziej rzicającej się oczy różnorod- 
ności indywiduów ludzkich, Poza- 
tem należy stwierdzić, że kara 
śmierci nie spełnia całego szeregu 
celów karania. Jako najważniejsze 
należy wskazać na poprawę zapew- 
nienia bezpieczeństwa społeczeń- 
stw Oraz odstraszenie, 

Poprawien'e przestępcy odpada 
przy karze śmierci całkowicie ; za- 
bity przestępca nie może wogóle 
być poprawiony. Wzmożenie bez- 
pieczeństwa zdaje sę na pierwszy 
rzut oka być całkowicie osiągnięte. 

Ale głębsze badania wykazały, 
że grożba %ary Śmierci pobudza 


radzaji mu, aby wziął się do ja- 
kiejś prasy,  Wyłoniła się jednak 
kwestja — do jakiej? 

— Nie umiem pracować --- me 
lancholijnie odpowiada syn sułtań- 
ski --- tego nigdy się nie uczyłem, 


Fałszywe perły 


Om: Ile kosztują te nowe perły? 

Ona: Dwieście koron. 

On: Dwieście koron wydałaś na 
takie świństwo! Jak byśmy nie pe- 
trzebowali pieniędzy na potrzeb- 
niejsze rzeczy. 

Ona; To są francuskie perły i 
zapłaciłam za nie bardzo tanio. 

On: Chciałbym wiedzieć, co 
ładnego jest w tym barbarzyńskim 
obyczaju—obwieszania się sztucz 
nemi ozdobami,,, 

Ona: One wyglądają, jak praw- 
dziwe. 

On: Wygiądają, jak prawdziwe, 
Właśnme o to się rozchodzi, Są one 


nieprawdziwe, i mie mogą być|. 


prawdziwe, każdy człowiek bo- 
wiem wie, że nie mam pieniędzy 
ua kupno tak cennych klejnotów, 
Czy ty tego nie rozumiesz? 


Ona: Dlaczego twoja żona niej (Płacze) 


może mieć prawdziwych pereł? 
Zresztą to jest teraz modne i ko- 
miec, 


On: Moja żona nie może mieć 
prawdziwych pereł, ponieważ ma- 
ło zarabiam, i pereł nie można 
zaliczyć do  najniezbędniejszych 
przedmiotów. A słowo „modne” 
jest wymówką dla każdego głup- 
stwa i rzeczy pozbawionej gustu. 
Czy będziesz również miała trzech 
kochanków, o de to będzie mo- 
dne? 

Ona: Zawsze przy najobojętniej- 
szych sprawach, wyjeżdżasz ze 
śwemi ordynarnościami! 

On: Wszak powiedziałem tylko, 
że nie wszystkie rzeczy modne na- 
śladowałabyś konsekwentnie, £ 
chciałem,,, 

Ona: Czegaś chował? Perty ci 
się nie podobają, dlatego, że nie 
lubisz nieprawdziwych klejnotów. 
Potem ordynarnię nazwałeś mnie 
kokotą!.., 

On: Kto cię nazwał kokotą? 
Ona; Ty! 
On: Wysłuchaj mnie spokojnie: 


EREI 


które w innym wypadku nie obja- 
wiały się w ten sposób, Kto zgła- 
dził człowieka, nie zawaha się po- 
pełnić szeregu innych morderstw, 
aby uniknąć ujęcia, a przez to i 
egzekucji, i stanie się masowym 
mordercą, jak to dowiódł już nie- 


jeden przykład. 
Z tem jest również związany 
charakterystyczny fakt, że kara 


śmierci działa odstraszająco w tak 
małym zakresie. Przeciwnie pobu- 
dza ona instynkt zbrodniczy w cho- 
rym z socjalnego punktu widzenia 
człowieku. 

Zauważono, że po egzekucji, 
szczególnie jeśli została ona wy- 
konana publicznie, liczba dokona- 
nych przestępstw, zagrożonych 
karą Śmierci, regularnie wzrasta. 
Pozatem przykład tych państw, 
które całkowicie skasowały karę 
śmierci, jak naprzykład Austrii, 
wskazuje, że cel odstraszenia nie 
jest niezbędny ; liczba morderstw 


w Austrji nie wzrosła, pomimo 
skasowania kary śmierc”. 
£ drugiej strony, jak już za- 


znaczyliśmy, przeciwko karze śmierci 
przemawiają bardzo ważkie wzglę- 


dy. Wypadek omyłki sądowej 
| LLLLELT LLL" 
Pożyczkę 


Amerykańską 


otrzymają tylko kraje posiadające 
$ światowe firmy. 
Taką firmą jest 


— .— 
> ” 
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Rok założenia 1782, RUM 
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LONDYN, ë lipca. (PAT), 
powiadając na zapytanie w izbie 
gmin Chamberlain oświadczył, że 
podczas narad 6 mocarstw w Ge- 
newie wyjąśniono powody, dla 
których Wielka Brytanja zerwała 
stosunki dyplomatyczne z Rosja 
sowiecką, 

Nie uczyniono wówczas ża- 
dnych propozycji odbycia wspól- 
nych konfęrencji z Rosją sowiec- 
ką lub podjęcia wspólnej akci w 
związku z zagadnieniem rosyje 
skiem. 

Każdy rząd winien prowadzić 


N:e. powiedziałem ci nic ordynar- 
nego, ami nazwałem cię kokotą. 
Zrobiłem ci tylko zarzut, iż.. 
mam ja? 

On: Wiem o tem, i dlatego po- 


e———— m z III 


Ona: ..że wyrzucam pieniądze 
chociaż są one nam potrzebne ma 
inne ważniejsze rzeczy, że wszyst- 
ko mafpuję, cokolwiek jest tylko 
modne, t że gdyby było modne 
mieć kochanków, 
ich... 

On: Ale... 

Ona; Teraz mam już tego do- 
syé! Bede miata kochanków, o ite 
ty tego koniecznie chcesz, Od 
dziś będę robiła to, co mi się bę- 
dzie podobało, nie dlatego, że to 
jest modne, lecz dlatego, iż nie 
chcę abyś mnie męczył przy każ- 
dem głupstwie, O taką drobnost- 
kę — taki skandall Cóż ja potrze- 
buję? Co mają inne kobiety, a co 


to miałabym 


wiedziałam tylko, że... 

Ona: Przestań mruczeć! Zawsze 
krzyczysz wtedy, śdy «©» się mówi 
prawdę, Inne mają co sezon dwie 
newe suknie, ja zaś sobie 
wszystka kika razy przerabiam; 


sinek dwuch jednostek 
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możemy sobie w tychwa runkach wy- 
obrazić jedynie przy najcięższym 
wstrząsie psychicznym. A jednak 
zdarzyło się to już w szeregu wy; 
padków. 

Poważni krymindodzy twierdzą, 
że udowodnienie niewinności ska- 
zanego ma śmierć miałoby o wiele 
częściej miejsce, gdyby umarli 
mogli mówić i żądąć rewizji ich 
procesów. 

Egzekucja ze względów poli- 
tycznych lub religijnych wogóle 
nie w chodzi w rachubę, gdyż to, co 
dziś jest najcięższem przestępstwem, 
może jutro, po zwycięskiej rewo- 
lucji, stać się obowiązującem pra- 
wem. 

W pewnym- zwiazku z tem stoi 
fakt, że nieraz nie jesteśmy w sta- 
nie skonstatować z całą pewnoś- 
cią, gdzie mamy do czynienia z 
przestępstwem, a więc z czynem, 
skierowanym przeciwko społeczeń- 
stwu, któryby mógł uprawiedliwić 
stan obrony koniecznej ze strony 
państwa. 

Jeszcze 200 lat temu palono 
czarownice ; dziś wiemy, że zbro- 
dnia czarowania (crimen magiae) 
wogóle nie istnieje. 

Mord seksualny jest bezwzglę- 
dnie ohydnem przestępstwem. Po- 
mimo to uważają, że morderca 
seksualny popełnia czyn afekta- 
cyjny, związany z chorym, tj. nie- 
prawidłowo ukształtowanym syste- 
mem nerwowym. U starożytnych 
germanów, zresztą jeszcze do no- 
wożytnych czasów, karano stosu- 
tej samej 
płei w ten sposób, że delikwenta, 
jako niegodnego oglądania światła 
dziennego, topiono w bagnie, dziś 
wiemy, żę i to polega na miepra- 
widłowych skłonnościach, które 
naprzykład we Włoszech nie pod- 
legają karze. 


Dlaczego Anglja zerwała z Sowietami 


Blok antysowiecki nie był organizowany 
Od-, taką politykę, 


oświadczył mini- 
ster, jaka jest najbardziej dostoso 
wana de interesów jego państwa. 
Qdbrera przez delegacje innych 
państw wrażenie, że Wielka Bry- 
tenja mie miała zamiaru tworzyć 
bioku antysowieckiego, co było 
zgodne z rzeczywistością, 

W dalszym ciągu Chamberlain 
potwierdził informacje, że odwoła: 
no z Szanghaju brygadę wojsk in. 
dyjskich, która nie była już po- 
trzebną z powodu nadejścia posił* 
ków. 


inne mają prawdziwe perły, mnie 
zaś nie wolno mieć nawet niepraw 
dziwych za dwieście konon.. och, 
znajdę sobie przyjaciół, którzy 
kupią mi prawdziwe perły i o fat- 
szywe nie będą robili takiego 
skandalu! 

On: Drogie dziecko, wiem, že 
jesteś skromna, lecz i ja mogę 
mieć swoje zdanie, w kwestji e- 
stetyki,,, 

Ona: Nic 'nie możesz, nic, Inni 
mężowie zarabiają, aby mogli ku- 
pić swym żonom prawdziwie per- 
ły. Ja zaś wcale tego nie żądam, 
zadawalniam się fałszywemi, a ty. 

On: Mówię, że wolę nic — niż 
sztuczne perły! 

Ona: A ja nie! Wiec musisz ze- 
rebiać więcej, abym mogła sobie 
kupić prawdziwe| 

On: Znaleź sobie lepiej kogoś, 
kto będzie cię lepiej traktował, 
niž ja i kupi ei, co będziesz cheia- 
ła, 

Oma: Nie pozwolę sobie wymy- 
ślać od kokot i bobić awantur o 
byle głupstwo! 


On: (zdenerwowany, chwyła i 
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Regularna komunikacja 
lofnicza 
między Ameryką a Eu 
ropą. 

LONDYN, 7.7. ATE. Lindberg 
powróciwszy z Ottawy złożył wo- 
bec prasy w Nowym Jorku nie- 
spodziewaną deklarację, że przy» 
gotowania do rozpoczęcia regular: 
nych lotów nad Atlantykiem są na 
ukończeniu. Pierwszy lot będzie 
lotem gromadnym, w którym we- 
źmie udział 10 samolotów, a mię: 
dzy innemi i samolot jego, na któ- 
WE przeleciął pierwszy raz Atlan 
yk. 


Proklamacje komuni- 


styczne 
OSLO, 4 lipca, (ATE). Policja 


dokonała rewizji w centralnem 
biurze norweskiej partji komuni- 
stycznej, Znaleziono większą ilość 
proklamacji w języku angielskim 
dla marynarzy angielskiej eskadry 
wojennej, która bawiłą niedawne 
w portach norweskich, Odezwy 
wzywały marynarzy wojennych 
do wstrzymania się od walk; z 
Rosją i do obrócenia dział prze- 
ciwko  Kkapitahstom angielskim. 
Przywódca partji komunistycznej, 


wydawca i redaktor dziennika ko 
munistycznego zostali areszto 
wani, 


BERESBEBEZREBER 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiegao* 
do kinoteatru „LUNA% 
Ważny na dzień 9 lipca 1927 

W programie obraz; 


NOCE SZAŁU 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na wszystkie miej. 
sca i seanse prócz lóż da godz,6 po 
zł. 1.25 po godz, 6 zł, 2.00 


CEZECZEORECNECC 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do kina „CORSO 
Ważny nadzień 8 lipca 1927 


W programie. obraz; 
„ZA FRONTEM“ 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na wszystkie miej- 
"sca f seanse po zł 100 


ADOOOGAGOOAGEJ 
Lekarz-denfysia 


Tadeusz Babad 


Nawrot ia. Tel. 25-22, 


| CA 


silnie za rękę), 

Ona: (krzyczy). Będziesz mnie 
jeszcze bił. To jest to niebo na zie- 
mi, któreś mi obiecywał, Wyrzu- 
cosz mi: dwieście kotor. zamiast 
zarabiać tyle,., 

On: (bez słowa wychodzi z po- 
koju). Na schodach spotyka swego 
najlepszego przyjaciela i prosi śo, 
aby poszedł na górę i uspokoi! je- 
go żonę, którą doprawdy ntespra- 
wiedliwie obraził, Najlepszy przy- 
jaciel męża, obiecuje mu to uczy- 
nić i wchodzi do mieszkania, 

Ona: (siedzi całkiem uspekojo- 
na i świeżo napudrowana na ka- 
napie): Pawle, jak maoglleś przy- 
słać mi tak drogi prezent? Pó- 
myśl tylko, gdyby Emil domyślił 
się tylko, że ońe są prawdziwe... 

Paweł: Ależ dziecinko, n'e ma o 
czem mówić, Ty wiesz, że dla cie- 
bie niema rzeczy za drogich... 

Całują się. 

Akurat podczas trzeciego poca* 
tunku Emil kupuje dla żony pier- 
ścinhek z prawdziwym brylantem, 


(Tłom. Dw} 
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Cyrk Kludsky'ego 


dał miastu 30 tys. zł. 
podatku 

Jak się dowiadujemy, wpływy 
pydatkowe W czł z racji prie 
bywania w Łodzi olbrzymiego cyr- 
ku K, Kludsky'ego są bazo 
znaczne, 

W ciągu dwutygodniowego swe- 
go pobytu w Łodzi cyrk wpłaci 
dy magistratu tytułem podatku 
widowiskowego 30,159 złotych, (i) 

Jednocześn'e jednak należy za. 
=P iż do kas cyrku wpłynęłe 
za kilka tysięcy fałszywych ban 
knotów, <©o przyniosło przedsię- 
biorstwu znaczne straty. 


Wycieczka ligi mor- 
skiej nad Bałtyk 


Wzorem łat ubiegłych lga mor- 
ska i rzeczna i w tym roku urządza 
szereg wycieczek do Gdańska i 
nad morze polskie dla członków i 
gości. Pierwsza taka wycieczka 
wyruszy z Łodzi w piątek, 15 lipca 
roku bież, wieczorem i w ciągu 3 
dn: zwiedzi Gdańsk, Oliwę, Sopo- 
ty, Gdynię, Hel i całe wybrzeże 
polskie, Powrót do Łodzi we wto- 
rek, 19 b, m. rano. 


Koszt udziału w wycieczce wy- 
nosi dla członków ligi zł. 70, dla 
nieczłonków zł, 15, kwota ta obej- 
muje koszty wszelkich przejazdów 
(kolejami, statkiem, motorówką 
i t. d) noclegów, utrzymania przez 
3 dny wszelkich wstępów i opłat 
za zwiedzanie i t, p.) 

Zgłoszenia przyjmuje i informa- 
cji udziela seknetarjat ligi, ul, Mo- 
niuszki 11, I piętro, codziennie od 
godz. $-ej do 7-ej wiecz, 


Szkoła pływania 
i wiosłowania 


Nowootwarta szkoła pływania i wło- 
słowamia ligi morskiej i rzecznej cieszy 
się wielkiem zainteresowaniem publicz- 
ności łódzkiej, 

Lekcje pływania i wiosłowania odby- 
wają się codzienmie na śtawie w Rudzie 
Fabjamickiej przed ¢ popołudniu. 

Zapisy do szkoły przyjmuje się co- 
dziennie od godz. 5 — 7 w sekretarjacie 
ligi (ul. Moniuszkt 11), w godzinach przed 
pcłudniowych zaś w szkole pływania 
przy stawie p. Stefańskiego w Rudzie 
Pabianickiej. 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


Warszawa (1111) — 

18,00. Koncert popołudułowy, 
talay. 

20:30. Koncert wieczorny, Wykoniw: 
cy: Orkiestra P. R. 

Poznań (270,3) — 

13,30—14.50. Koncert południowy ork. 
wojsk płyt gramiofonowych. 

17,15-—18,35, Koncert popołudniowy. 

18,35—18,50. Nad program wygłosi p, 
Cz Kaden. art. teatru Nowego. 


kamo 


10-cioprocentową podwyżkę 


uzyskali strejkujący tkacze „Widzewskiej 
Manufaktury" 


Dzisiaj rozstrzygają się losy długotrwałego zatargu 


Jak już wczoraj donieśliśmy, inspektor pracy p. Wyrzykowski pod»= 
iął energiczne starania, celem zlikwidowania trwającego strejku w tkalni 
„Widzewskiej Manufaktury. 

Po onegdajszej bezowocnej konferencji z przedstawicielami fir- 
my pp. Maksem Kohnem i dyr. Bossakiem oraz robotnikami, insp. pracy 
zwołał ra wczoraj powtórną konferencję, na której obie strony miały wysu 
maé propozycje, którchy mogły służyć, jako podstawa do ugody. 

Na wczorajszą konferencję przybyli istotnie przedstawiciele 
firmy i delegaci związków zawodowych z pp. Kaźmierczakiem i 
Danielewiczem na czele i delegaci 600 gtrejkujących tkaczy. 

Ma samym wstępie p. inspektor zaznaczył, że pragnie, by obrady 
uwieńczone zostały pomyślnym wynikiem, gdyż jego zdaniem, strejk w obe- 
cnej chwili jest bezwzględnie szkodliwy dla obu stron. 

W trakcie pertraktacji, przedstawiciele firmy oświadczyli, że celem 
zlikwidowania strejku są oni gotowi udzielić tkaczom, pracującym na auto- 
matycznych krosnach, i0-proc. podwyżki płac jednostkowych (od metra). 

W odpowiedzi zabrali głos pp. Kaźmierczak i Danielewicz, którzy 
wskazywali na to, że administracja nieformalnie zmieniła warunki pracy 
robotników. Należałoby tkaczy o tem uprzedzić na 2 tygodnie przedtem. 

Co się tyczy zaproponowanej przez firmę I0:prooc. podwyżki, to uwa» 
żają, że jest ona niewystarczająca, gdyż przy takich podwyższonych pła. 
cach robotnicy nie będą zarabiali przyznanych im płac dniówkowych. 

Niezależnie jednak od tego, robotnicy naradzą się nad propozycją 
„Widz. Manufaktury* i dziś jeszcze dadzą inspektorowi pracy konkretną od 
powiedżź. 

Na zapytanie nasze, czy nowe warunki pracy tkaczy, według któ» 
rych każdy robotnik obsługiwać musi zamiast 4—6 krosien, są możliwością 
fizyczną—p. inspektor Wyrzykowski oświadczył, że chcąc sobie odpowie” 
dzieć na to samo pytanie, udał się na inspekcję do „Widzewa, gdzie przy» 
glądał się przez godzinę pracy tkaczy, obsługujących 6 antomatycznych 
krosien. 

Stwierdził on, że jest to zupełnie możliwe, bez większego nakładu | 
sił. Zagranicą krosna automatyczne są od dawna stosowane w fabrykach. | 
U nas natomiast jest to jeszcze inowacją, wywołującą oburzenia i protesty 
ze strony robotników. (g) 


Okoliczne miasta i wsie 


otrzymają prąd z elektrowni łódzkiej 


Wydział przedsiębiorstw miejskich opracował szereg wniosków w sprawie zaopatry- 
wania w światło elektryczne miast i wsi pod Łodzią. Wnioski te, przyjęte przez radę miej- 
ską, zostały obecnie sprecyzowane w formie konkretnej umowy z elektrownią łódzką. Umo- 
wa zawarta z miastem przewiduje po zatwierdzeniu przez odnośne władze nadzorcze podję- 
cie prac, mających na celu dostarczenie przez elektrownię łódzką prądu Rudzie Pabjanickiej, 
Pabjanicom, Zgierzowi, Rzgowowi, Tuszynowi, Konstłantynowi, Aleksandrowi, Widzewowi, 
Brzezinom, gminie Chojny, Gospodarz, Lućmierz, Radogoszcz, Rszew, Wiskitno, Łagiewniki, 
Lutomiersk oraz gminom, położonym przy drogach, prowadzących do tych miejscowości. No» 
we urządzenia będą podlegały skupowi przez miasto na tych zasadach, co i urządzenia w 
w Łodzi. Elektrownia uiszczać będzie miastu roczną opłatę w wysokości 2,5 proc. od sprze» 
danej energji poza granice miasta, stosownie do wskazań licznika, specjalnie na ten cel usta- 
wionego w elektrowni łódzkiej, s 

Dla budowy i eksploatacji urządzeń kanalizacyjnych oraz kolejki dojazdowej Łódź-To- 
maszów przedsiębiorcy i miasto będą mieli prawo korzystać z własnej elektryczności, O ile 
jednak elektrownia łódzka poda warunki konkurencyjne, miasto je przyjmie. Taryfa prądu te- 
go obliczana będzie według specjalnych stawek. Instytucje miejskie w tych miastach i gmi- 
nach korzystać będą również ze specjalnej taryfy. 

Wzamian za te koncesje elektrownia łodzka zobowiązała się do szybszego przeprowa- 
dzenia oświetlenia Łodzi, zwłaszcza na kresach, gdzie oświetlenie to jest ze względów na 
bezpieczeństwo publiczne i dotychczasowe warunki niezbędne. (k) 
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Sanacja ustawy „sanacyjnej'* 
Nauczycielstwo żąda poprawy uposażeń 


Potężna epopea z 


Wojny światowej 


BITWA pi SKAGERRAK 


Rozbicie floty niemieckKiei 


od jutra w 


Grand-FMinie. 


5087 —1 


Na jednem z ostatnich zebrań 
zw. naucz. szkół średnich omawia- 
no sprawę wystąpienia do czynni- 
ków miarodajnych w sprawie ceł- 
kowitego zniesienia obowiążują- 


Sg |cej od stycznia 1926 ustawy t. zw. 


„sanacyjnej. W dyskusji nad tą 
sprawą cały szereg mówców wska- 
zał, że przedstawiciele rządu z wi- 
ceprem. Bartlem ua czele nieje- 
dnokrotnie zapewniali delegacje 
nautczycielstwa, iż zniesienie tej 
ustawy, wprowadzonej przez b. 
premjera Grebskiego będzie mo- 
gło nastąpić w razie poprawy fi- 
nansowej państwa. Z drugiej stro- 
ny i sejm powziął w swoim cza- 


sie jednomyślną uchwałę w spra- 
wie przywrócenia dawnej ustawy 
uposażeniowej w zakresie szkol- 
nictwa. Przywrócenie tych norm 
uposażeniowych nauczycielom szkół 
średnich, wyższych, ogólnokszał= 
cących, seminarjów i szkół zawo- 
dowych nie narazi skarbu na wiel- 
kie wydatki, a z uwagi na istnie- 
nie rezerw skarbowych realizacja 
tycb zamierzeń mogłaby i winna 
nastąpić w jaknajkrótszym czasie. 
W sprawie tej wysłany zostanie 
specjalny memorjał do min. skar- 
bu oraz min. oświaty o przyspie- 
szenie załatwienia tej tak palącej 
dla nauczycielstwa kwesji. (e) 


Na ogólne żądanie 
jeszcze tylko dziś! 


2 godziny szam- 
pańskiego humo- 
ru i śmiechu 


a hh|ld—dh|d—| 0000000000 


CHLUBA KOMPANJI 


Teatr i muzyka 
TEATR MIEJSKI. 


Dziś arcywesoła lekka komedia pary: 
ska L. Verneuila „Musisz być moja", 
grama z wielkiem powodzeniem na sce- 
nach europejskich. W głównej roli mẹ- 
skiej Michał Znicz, w innych rolach 
ważniejszych pp.: Jakubińska, Horecka, 
Morska, Bielicz } Grolicki. Sztuka grana 
będzie do piątku przyszłego tygodnia 
włąoznie. Ceny zniżone. Początek o g. 
8. min. 30. 


TEATR LETNI W OGRODZIE 
STASZICA, 


Dziś ostatnie przedstawienia przeza- 
bawnej farsy duńskiej Móllera „Żonecz- 
ka z Variete" z Łapińską, Niedziałkow= 
ską, Relewicz-Ziembińską, Krotkem, Szu 
bertem i Ziembińskim., 


Ceny od 1 gł. do 5 zł. Początek o g. 
8 min. 30, 


TEATR POPULARNY. 


Dziś, w piątek, w dalszym ciągu cle« 
sząca się nadzwyczajnem powodzeniem 
wesoła i melodyjna operetka w 3 aktach 
„Cnotliwa Zirzanna” z p. Brandtówną w 
roli tytułowej, oraz Bieleckim i Urbań> 
skim, który tak zręcznie wyreżyserował 
całość. 

Efektowne tańce w wykonaniu nowo» 
zaangażowanej paty baletowej są przył 
mowane frenetycznemi oklaskami. Po: 
czątek przedstawień o g. 8,30 włeczo- 
rem, W sobotę po poł. o godz. 4-ef 1 
8,30 wieczorem  „Cnotliwa Zuzanna”, 
Ceny miejsc od 1,50 do 30 groszy. 


Ruch wydawniczy 


St, Tynci - Gołąbek: CZYTANKI POL. 
SKIE na plerwszą klasę gimnazjum. 
Książnica - Atlas, 1927. 

Czytanki te wyrosły z praktyki i do- 
świadczenia pedagogicznego; ficzą się z 
niem najściślej i pragną naukę języka 
polskiego postawić ną racjonalnej pod- 
stawie. Ich celem głównym jest wpoić 
w młodzież miłość do języka polskiego £ 
doprowadzić do tego, by wyrażała s'ę 
poprawnie 4 pięknie, Nie gonią przeto za 
otektem, lecz dają nauczycielowi £ ucz 
mowi taki materjał do czytania, żeby te 
cele zrealizować w pełnt, Uważając za” 
sadę koncentracji w: nauce za jedną r 
najważniejszych, autorowie ugrupowałł 
wszystkie ustępy w 15 cykli o treści po- 
zornie różnorodneł, które jednak skupia- 
ja się około tej naczelnej idei: życie 
dziecka polskiego w odrodzonej ojczyź- 
rie, 


Nie brzmi juź. wv, ustępach nuta niewoli; 
dziecko oddycha wolnością t własnem 
państwem. Radość i hunror tętnią częsta, 
mema ustępów szarych, sentymentale 
nych, niema papierowych postaci, za- 
miast tego zdrowy realiom — zarzucono 
jaławe moralizatorstwo. Wszystkie czy- . 
tankt wzięto z dzieł najlepszych naszych 
pisarzy dawmiejszej t ostatniej doby; ĝo- 
dane do ustępów króciutkie życiorysy pt- 
sarzy zamnajaniają młodzież z ich ży” 
ciem i twórczością, Uwzględniono prze- 
dewszystkiem prozaików, Zdobią książ- 
kę piękne i dydaktycznie cenme ilustra- 
cje K. Sopocki anaz dwie barwne tabl- 
ce. 

Nowością fest równoczesne z podręcz- 
nikiem wydanie „Przewodnika metodycz 
nego do Czytamek polskich“, przezna 
czonego dla nauczyciel, 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do „GRAND-KINA* 
Ważny na dzień 8 lipca 1927 


—— 


W programie obraz: 
„Bitwa pod SKagerrak* 


Kupon daje prawo 'do nabycia 2-ch 
biletów, ważnyci: na wszystkie miej- 
sca i seanse do godz.6 po zł. 1.50 
* po g. 6 pozł 2.00 


Zapisujcie sie na 
członków L-0.P.P 


Wielka komedja w 10 akt. ze słynnym SZYNCLEM w roli głównej, zjadliwa satyra na wojsko pruskie. 
SZYNCEL—jako pilot, SZYNCEL—jako szofer, SZYNCEL—pucybut, SZYNCEL—oficer, SZYNCEL—Don-Żuan. Wytwórnia Panfilmu Wiedeń. 


Arcywesoła amerykańska 
farsa w 2-ch aktach 


Nad program: 


KONKURY JÓZIA -%4 


8.VII. — GŁOS POLSKI — 1927. 


ERNEST HERMANN. 


zmarł dnia 6-go b. m. w Jabiloncu, przeżywszy lat 30. 
O bolesnym tym ciosie: zawiadamiają zrozpaczeni 


pamięć zachowamy na zawsze, 


T-wa Fabryki Wyrobów 


B. P. 


Ernest Hermann 


Prokurent firmy naszej 
zmarł dnia 6-go b, m. w Jabloncu (Czechosłowacia). 
W zmarłym tracimy nieskazitelnego człowieka, oraz wzorowego pracownika, o którym wdzięczną 


"ZARZĄD 


Zona i 
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i zacnego kolegi 


b. m. zmarł w Jabloncu 


(Czechosłowacja) | 


B. P. 


„Azbesfowych i Gumowych „bEONOWIT”, 3p, z om. odp. 


Ernest Hermann . 


PROKURENT FIRMY „LEONOWIT”, 


Pieniądze na roboty publiczne 


nadeszły z miesięcznem opóźnieniem 
Akcja wojewody Jaszczołtła w Warszawie 


W dniu wczorajszym wieczorem 
wrócił z Warszawy p. wojewoda 


miesięcznem opóźnieniem nadesła- 
na została przez ministerstwo ro- 


Jaszczołt po odbyciu tam całego] bót publicznych do Łodzi mie- 


szeregu encji w Minister- 
stwach skarbu, spraw wewnętrz- 
nych i robót publicznych w spra. 
wie zaciągnięcia rządowej pożycz- 
ki na roboty inwestycyjne w 

dzi, na przeprowadzenie enerficz- 
nej, celowej walki z panującem 
bezrobociem, 

O wyniku konferencji warszaw- 
skich napiszemy w jutrzejszym nu: 
merze „Głosu olskiego”, 

w 4 


Jak się dowiadujemy z urzędu 
wojewódzkiego w Łodzi, w dniu 
wczorajszym nareszcie z blisko 


sięczna rata pożyczki rządowej na 
roboty inwestycyjne na miesiąc 
czerwiec, 

Czerwcowa rata wynosi ogółem 
380,000 zł, z Czego Łódź otrzyma 
250,000 zł., a reszta przeznaczona 
zcstanie dla śnnt somorządów 
województwa łódzkiego, 

W związku z tem, rózmiar obec 
nie prowadzonych robót publicz- 
nych w naszem województwie ma 
ulec znacznemu zwiększeniu, gdyż 
obecność łunduszów pozwoli za 
trudnić większe rzesze bezrobo: 
inych. (g) 


Rabunek pieniędzy 


z Kasy ogniotrwałej Browarów Lwowskich 


Przy licy Kilińskiego 85 mieści 
się kar r tow. akc. „Browarów 
Lwowskich”, w którym pracuje w 
charakterze kasjera p. Jeger, 
Kasjer każdego dnia wieczorem 
robił obliczenie całodziennych 
wpływów, przyczem pieniądze ż0- 
stawiał w kasie ogniotrwałej, 

Onegdaj wieczorem, jak zwykle, 
spełnił swoją czynność i zamknął 
do kasy 2,700 zł. w pieniądzach 
papierowych oraz około 1,000 zł 
bilonem. Gdy w dniu wczorajszym 
przybył do biura skonstatował z 
przerażeniem, iż kasa, którą wie- 


czórem zamknął na klucz, jest 
otwarta 4 przymknięta tylko na 
zatrzask, 

Papierowe pieniądze w kwocie 
2,700 zł. zniknęły z kasy, nato- 
miast bilon prawdopodobnie z po- 
wodu jego wagi, pozostał. 

Powiadomiona o wypadku poli- 
cja wszczęła natychmiastowe do: 
chodzenie, w trakcie którego u- 
jawniono, że złoczyńcy prawdopo-| 
dobnie dostali się do kantoru 
przez parkan, który łączy dom 
przy ulicy Kilińskiego 85 z sąsie- 
dnimi domami 87 ji 89. 


Fabryki Wyrobów 


O bolesnej tej stracie zawiadamiają głęboko dotknięci śmiercią człowieka wielkich zalet serca 
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Gumowych „,LEONOWIT*, 3p. z ogr. odp. 
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850.000 zł. 


na budowę domów 

mieszkalnych i domu 
wychowawczego 

W środę, dnia 6 b. m., bawił w 
Warszawie p. wiceprezydent W. 
Groszkowski, celem interwencj w 
Banku gospodarstwa krajowegy w 
sprawie uruchomienia kredytów 


oa kontynuowanie rozpoczętej bu | k 


dowy 10 domów mieszkalnych o 
raz domu wychowawczego. 

Komitet rozbudowy miasta swe 
go czasu zaopinjował przychylnie 
przyznanie gminie miejskiej Łódź 
kredytów w wysokości około 850 
tys. zł, jednakże Bank gospodar: 
stwa krajowego dotychczas nie 
nadesłał promes na odnośne sumy, 

P, wiceprezydent. Groszkowski 
konterował w tej kwesti z przed- 
stawicielami Banku gospodarstwa 
krajowiego, którzy po zapoznaniu 
się z śnym materjałem przy- 
rzeklį sprawę załatwić w najbliż- 
szym czasie, 


„Głosu 
Polskiego" 


da 
Miejskiej 


Galeni Sztuki 


ia dz. 7 lipca 1927 


O wŁODZI A 

Gr F 
$9 

Ważny 

Kupon daje prawo do nabycia dwnch 

biletów w cenie po 8Q gr. od godz 


10 rano do H wieczorem 
p aa 2 a oódóód 


13 list wyborczyci 


w Zgierzu 
Wyborcy w Zgierzu podzielilijczy komitet wyborczy 
się aż ma trzynaście grup, z któ- Sjon, 
rych każda wystawia swoją wła:| lista nr, 7 — narodow: 


są listę na przyszłych ojców|tniczy komitet uwybo 
ciasta. gierzt, 
Podajemy je poniżej w porżąd | lista nr, 10 — partja ni 
u kolejnym: listą nr, 11 — chnześcije 
Lista nr. 1 — niemiecka socj”- | mitet wyborczy uzdrowi 
styczna partja pra epodarki miejskiej, 
lista mr. 2 — P, P, S. i komitef| ista nr. 12 — polski ¢ 
związków zawodo - czy komitet wyborczy, 
lista nr. 3 radykalny robotniczy| lista nr, 14 — miezależi 
komitet wyborczy  niezależnej| listyczna partja pracy, 
part robotniczej  zjednoczenia| lsat nr. 15 — partja pr 
zawodowego polskiego (NP.R.-| lista nr. 16 — żydowij 
lewica), dnoczenie narodowe w Zgienzu, 
lista nr. 4 — ogólny żydowski] lista nr, 17 — znzeszenie ży- 
związek robotniczy „Bund”, dowskich ortodoksów „Agudae 
lista nr. 5 — żydowskź robotni:l Izrzel”, (r) 


wa. | zmoma 


Tramwaje na wyścigi 


. “v z = 
Zwiększona ilość potiągów dla zwelen- 
ników totalizatora 

W związku z rozpoczynającymi|przedwieczornych odwozić będ: 
się w nadchodzącą niedzielę (17|rubliczność z wyścigów do Łod:i 
lipca) wyścigami konnymi, dyrek=| Zwiększenie ilości tych pociągów 
cja kolei dojazdowych postanowi | tramwajowych nastąpi, poczyna: 
ła uruchomić specjalne pociągi| jąc od dnia otwarcia sezonu wy- 
wamwajowe. Pociągi te odchodzić] sc $owego w Łodzi w dniu 17-ża 
będą z Górnego Rynku w krót lipca, niezależnie od uruchatmeo* 
kich odstępach czasu w Kkierunku| nych na dni świąteczne póciągó* 
toru wyścigowego pod Rudą Po-| wiecieczkowych. (e) 
bianięką, a następnie w godzinach 


przeżywszy lat 16. 


Siedmiu bezimiennym 


złożyła wczoraj hołd robotnicza Łódź 


Był pochmurny poranek jesien-| botników szły, by oddać ostatni 
ny 11 września 190g r., kiedy na-|hołd nieznanym siedmiu bojow* 
jeźdźca moskiewski z ponurych|nikom. Liczne wieńce, wiązanki 
cel więziennych przy ul. Długiej] kwiecia pokryły krzyż i mogiły. 
(Gdańską) wyprowadził w oto-| ..A gdy siedem zarnych tru- 


Dnia 30 czerwca 1927 r. utonął w Niemnie w Druskienikach 
(I 


czeniu żandarmów 7 bojowników 
o wolną i niepodległą Polskę, by 
postawić ich pod śmiertelnym pa- 
lem... 

Wśród ogólnęj ciszy 
się salwa karabinowa; 
martwych. ciał: zwisłę... 

Ostatnie blaski zachodzącego 
słońca dnia 7:lipoa 1927 r. opro* 
mieniły siedem czarnych trumien, 
na  polesiu konstantynowskiem, 
gdzie wznosi się krzyż, postawio- 
ny ku czci tych, którzy legli za 
wolność i lud, z) 


rozległa 
siedem 


mien ustawiono przy wspólnym 
grobie, przemówił biskup Tymie- 
niecki na cześć tych cichych bo- 


jewników, którzy umierali z o 
krzykiem: „Niech żyje niepodle- 
gła Polska!" I widzieliśmy wśród 


starych robociarnzy, którzy sami 
być może przeżyli niejeden rok w 
katordze lub w więzieniu, łzy w 
spracowanych oczach, 

Z kolei przemawiali inż, Holc- 
ćreber, radny Zubert, Martynow- 
ski, którzy przedstawili zebra- 
nym obraz grozy, którą przecho- 


ś.| p. 


WŁADECZEK MOGILNICKI 


uczeń VI kl. Wyższej Szkoły Realnej w Łodzi 


Nabożeństwo żałobne za spokój jego Świetlanej duszy odbędzie się dnia S-go lipca, t. į, w piątek, o godz. Il-ej w Kościele Św. Krzyża. 
Zaraz po nabożeństwie nastąpi wyprowadzenie drogich zwłok na Stary Cmentarz Katolicki w Łodzi. 


Zrozpaczeni rodzice 


stawiciele P. P. S, N. P. R. 
wicy, związków zawodowych, 
stowarzyszenia byłych więźniów 
politycznych, oraz wiele innych 
organizacji robotniczych. 

I pochylity się sztandary robo- 
tnicze, gdy trumny bęzimiennych 
bohaterów składano na wieczny 
spoczynek w wolnej ziemi ojczy* 
stej i cicho padały grudy ziemi, 
rzucane przez obecnych, 

W. cichem skupieniu rozchodzi- 
ły się liczne rzesze zebranych, 
które przybyły nie na pogrzeb, a 
na. uroczystość oddania  hotdu 
pierwszym bojownikom.., 

Na mogile zostały złożone licz- 


ne wieńce organizacji wawodo- 


dzit łódzki robotnik w walce z wych, 
Sztandary ludu pracy, a za ni-| caratem, 
m niezliczone rzeszę łódzkich ro- W pogrzebie wzięli udzłał przed- 


H, Mar, 


- Uruchomienie Kanalizacji 


Tymczasem na ulicy Nawrot 


Jak donosiliśmy, w dniu 21-go 
czerwca r, b, otworzono tymcza- 
sowy kanalizacji do rzeki 
Karolewki, Stanowi to niszmier. 
nie ważny etap w budowię kana 
lizacjj w Łodzi, gdyż temsamem u- 
możliwiona eksploatacją 
wybudowanej dotychczas sieci ka: 
nałów, łącznej długości 18 kilo: 


metrów. 


W związku z tem wydział ke 
nalizacji przystąpił obecnie na u: 


licy Nawrot, na odcinku od ul 
Sienkiewicza do ul, Piotrkowskiej, 
åo budowy 6 studzienek ulicznych 
które będą zbierać į odprowadzać 
z tęgo odcinka wody rynsztokowe 

e i burzowe, Studzienki 
gotowe będą mniejwięcej w ciągu 
miesiąca i natychmiast zostaną m 
cuchomione, Da to możność wyko: 
nanja jeszcze w tym roku na wy- 
mienionym odeinku wir Nawrot 
jezdni fuż w nowym profilu, t. zn, 


bez rynsztoków | mostków  żela 
znych, przez co jezdnią zyska 
przeszło metr szerokości, Bruk na 
tym odcinku wykonany będzie z 
celasfaltu, który znakomicie wy: 
trzymał próbę na ul. Piotrkow: 
skiej. 

Po ukończeniu prac przy ul, Na- 
wrot wydział kanalizacji przystą: 
Di niezwłocznie do budowy dal- 
szych studzienek, których w tym 
roku wykona 50, 


Dezerter przebrany za kobiefę 


po długich poszukiwaniach został 


wczoraj aresztowany 
i osadzony w więzieniu Ńrąszewskiego 


W 23 pułku piechoty, stacjonu: 
jącym we Włodzimierzu Wołyń: 
skim, odbywał służbę wojskową 
łodzianin, niejaki Bronisław Go- 
łębiowski, lat 22. Przed wstąpie- 
niem do wojska Gołębiowski sty- 
uął na bruku łódzkim, jako mawo- 
dowy złydziej kieszonkowy i raz 
Jeż był skazany wa 1 rok więzie: 
nia, 

Nie w smak mu poszedł rygor i 
dyscyplina wojskowa, to też za- 
czął pagos ucieczkę z szere 
gów, Udalo mu się to wkońcu ł 
zawitał ponownie do rodzinnego 
miasta, gdzie początkowo zamie- 
szkał z matką swą przy ul, Piotr- 
kowskiej 197, Nie czując się jed: 
nak tam zbyt bezpiecznie, gdyż 
żandarmerja i policja tropiły go, 
przeniósł się do dozorcy domu 
przy ulicy Piotrkowskiej 192, 
tdzie ukrywał się przez czas dłuż: 
szy, 

Władze, poszukując Gotębiow: 
skiego, zastanawiały sią nad jego 
nieuchwytnością. Wiadomo je» 
dnak było, że znajduje się on w 

odzi j uprawia swój złodziejski 
proceder. Nie sposób jednak by- 
to go poznać, gdyż charakteryze: 
wal się z wprawą zawodowego 


transformisty, przyprawiał sobię 


wąsy, zakładał ciemne okulary, 
przebierał się za wojskowego, z 


rajwiększem jednak zamiłowa- 
niem przywdziewał szaty kobiece, 

Nikt by nie przypuszczał, że 
wysładująca u dozorcy wspomnia- 
aogo domu babina jest właściwie 
dorodnym młodzieńcem. 

Ostateczni jednak żandanmerja 
łódzka wykryła kryjówkę tak goz 
liwie poszukiwanego dezertera. 

dniu wozorajszym do miesz- 
kania dozorcy domu przy ul, 
Piotrkowskiej 192 zgłosli się 2 
żandarmi IV dygnu, zastali oni 
w mieszkaniu dozorcę, oraz ja 
kąś kobietę, siedzącą w kącie ł 
palącą papierosa. Jednakże ko- 
bietą na widok żandarmów zmie: 
cząła się i rzuciła papierosa, Za 
pytany o Gołębiowskiego dozor- 
ca oświadczył kategorycznie, że 
takiego nie zna i nigdy go nie wi» 
dział, Żandarmi po spisaniu pro 
tokułu zabierali się już do ode) 
ścia, gdy magle zaszedł dziwny 
wypadek. 

Oto siędząca w kącie kobieta 
podniosła się i zamierzała wyjść, 
nagle w drzwiach zaczepiła wło.- 
sami o śwóżdź, tkwiący w futry: 
mie, tak że włosy jej zawisły w 
powiętrzu, zaś oczom żandannów 


ukazała się twarz młodego męż 
czyzmy, 

Natychmiast zrozumieli, że ma- 
ią przed sobą przebranego dezer- 
tera, co po bliższem sprawdze 
niu okazało się prawdą. Żandar- 
mi kazali Gołębiowskiemu prze: 
brać się w szaty męskie i odpro- 
wadzili go -do IV dyonu żandar- 
merji przy ul, Przędzalnianej, 
skąd odstawiony został do więzie- 
nia, wojskowego przy ul. Kraszew 


ul,| skiego na Chojnach, (r) 
RETRETT 
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włamanie do pałacu 
F. Kindermana przy ul. Łakowej I 


„+.|Złoczyńcy skradli biżuterję, srebrne za» 


stawy, futra i t. p, na sumę Kilkudzie= 
sięciu tysięcy złotych 
W dniu wczorajszym rano, po- 


ogólnej wartości kilkudziesięciy 


botnicy, udający się do pracv. w 
fabryce Franciszka Kindermaną 
przy ulicy Łąkowej 1, zauważyli, 
że szyby w oknach pierwszego 
pietra pałacu właściciela fabry- 
ki są wybite, spostrzeżentu 
swem natychmiast powiadomili za 
rząd, który ze swej strony ząalar= 
mował wiząd śledczy Po upływie 
kilkunastu minut władze śledcze 
zjechały na miejsce wypadku, 

Pałac był zamknięty ze wzglę- 
du, żę państwo Kinderman bawią 
od kilku tygodni zagranicą, służą- 
ca zaś wyjechała przed kilku 
dniami na urlop, 

Wobec tego policja sama otwo- 
rzyła drzwi pałącu i przystąpiła 
do oględzin mieszkania, Ogromny 
nieład, panujący w pokojach, por 
wysuwane j rozbite szyflądy oraz 
pootwierane szafy wskazywały na 
gospodarke włamywaczy, 

Stwierdzono, iż łupem ich padłą 
biżuterja, srebrne zastawy stoło* 
wie, futra i inne kosztowne rzeczy, 


tysięcy złotych, 

Jak stwierdziło dochędzenie pe 
licyjne, złoozyńcy dostali się na 
teren posesji przez płot, poczem z 
ogrodu zarzucili drąbinkę sznure: 


wą, zakończoną hakami, na pafa 
pet 1 piętra i po wytłoczeniu 


szyb okiennych dostali się de wag: 
trza pałacu, 

Najprawdopodobniej zuchwałei 
kradzieży dokonali profesjonaliści, 
gdyż nie pozostawili po sobie ża- 
dnych śladów, tak że badania 
daktyloskopijne nic nie wykazały, 
Widocznie włamywacze pracowali 
w rękawiczkach. 

Po „robocie tą samą droga o 
puścili pałac ; wyszlł na pustą w 
nocy ulicę Łąkową, gdzie oczeki- 
wać ich musiał samochód, w któ 
rym umieścili swój łup i zbiegli w 
nieznanym kierunku, 

W związku z zuchwałą krą: 
dzieżą, policja śledcza dokenata 
aresztowania całego szenegu łódz- 
kich włamywączy. (r) 


Przemytnicy manufaktury czeskiej 
Znowu banda ich została ujęta 


W swoim czasie policji łódz- 
kiej udało się zlikwidować szajkę 
przemytników, która zalewała ry- 
nek polski towarami włókienniczy- 
mi, sprowadzanymi z w. m. Gdań- 
ska oraz Czech, narażając kupie- 
ctwo włókiennicze Łodzi na ol- 
brzymie straty. 

W ostatnich dniach miał miej- 
sce znowu napływ. towarów cze- 
skich, wobec czego cały szereg 
hurtowniezych firm kupieckich po- 
djął u władz kroki w kierunku 
likwidacji tych niebezpiecznych 
machinacji przemytnięzych. Pod- 
czas przeprowadzonego z e€ałą e- 


nergją śledztwa ujawniono szajkę 
przemytników, działającą w sposób 
niezwykle wyrafinowany, 
Dochodzęnie wykazało, że do 
szajki tej werbowano ochotników 
do przemycania towarów włókien= 
niczych z Czechosłowacji, ofiarur 
jąc zą przemycanie tych towarów 
do Polski 100 dolarów ad 100 kg, 
manufaktury  jedwabnej, Dzięki 
tym wystąpieniom władz bezpie- 
ezeństwa dokonano szeregu are- 
sztowań i przychwycono dwa fran: 
sporty szmugłowanej mąnufąktufy 
wartoęci okato 50 tys. zł. (e) 


Strejk w przemyśle dzianym 
2800 robotników walczy o podwyżkę płac 


W. dniu wczorajszym o godzinie 
3 po południu odbyło się w leka- 
lu polskich związków zawodo- 
wych „Pracą' przy ulicy Głównej 
31, zebranie strejkujących robotni- 
ków przemysłu dzianego. Zebranie 
zagaił członek zarządy p. Tom- 
czak, który złożył zebratym robo- 
tnikom sprawozdanie z przebiegu 
akcji i pertraktacji z przemysłow= 
cami, Okazuje się, że okało 100 
zaledwie gobotników, na ogólną 


Rasa chorych bada 


położenie swych członków, znajdujących się 
na kuracji w zdrojowiskach 


W r. b. kasa chorych wysłała 
poważną liczbę swych ezłonków 
ubezpieczonych oraz ich rodziny 
i dzieci na leczenie zdrojowiskowe 
do szeregu większych i mniejszych 
zdrojowisk w całym kraju. W 
celu zapoznania się z warunkami, 
w jakich znajdują się członkowie 
łódzkiej kasy chorych na lecze- 
niu — zarząd wydelegował dwie 
specjalne komisje dla przeprowa- 
dzenia lustracji w tych miejsco- 
wościach, W skłąd komisji tych 
weszli członkowie zarządu po Ż-ch 


z każdej frakcji, Jedna z komisji 
udała się do uzdrowisk w Mało- 
polsce, jedna na zachód, druga 
zaś na Pomorze. Według dotych- 
czasowych wyników tej lustracji, 
stwierdzić należy, że dzięki stara- 
miom kasy, chorzy korzystają z 
opieki lekarskiej oraz pomocy 
leczniczej w sposób odpowiadają- 
cy wymogom współczesnego lecz- 
nictwa i nie ustępujący zagranicz- 
nym zdrojowiskom. Obie komisje 
powrócą do Łodzi w przyszłym 
tygodniu e 


liczbę 2,800 strejkujących, zawar: 
ło umowę z przemysłoweami. Resa 
cię ląbrykanci nie ehea udzielić 50 
proc. podwyżki, mimo, że cennik 
warszawski jest œ 70 proc. wyższy 
od łódzkiego, Celem zlikwidawa: 
nia zatargu została na jutro o ge 
dzinie 10 rano, zwołana kenteren- 
cja niezrzeszonych fabrykantów 
przemysłu dzianego w sprawie u: 
tuchomienią wszystkich zakładów 
tej gałęzi przemysłu. Konłereneja 
odbędzie się w inspektoracle pra- 
cy najprawdopodobniej przy licz- 
nym udziale robotników. 

Po przemowie p. Tomezaka * 
kilku robotników postat *wiene w 
razie niewuwzględnienia p sez prze- 
mysłowców na jutrzęjszej konfe- 
rencji żądań robotników, zae 
strzyć akcję dę maximum i strejk 
prowadzić aż do zupełnego zwy- 
cięstwa. 

Następnie uchwalono zwrócić 
się do warszawskiego związku ro 
botników przemysłu dzianego z 
prośbą o poparcje finansowe strej 
kujących. (d) 
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GAZETA HANDLOWA 
Brak gotówki na rynku łódzki 


spowodowany ograniczeniami, .Stoso- 


wanemi przez Bank Polski, 
przyczynił się do podrożenia dysKonta prywatnego 


pierwszorzędnych wynosiła 2 proc.]a dyskontowane są przy zastoso- 


Ograniczenia stosow rand ostatnio 
przy dyskoncie weksli przez Bank 
Polski odbiły się ujemnie na sy 
tuacji panującej na prywatnym 
tynku dyskontowym w Łodzi. 

Wskutek bowiem nagłego zwię 
kszenia się podaży materjału we- 
kslowego na rynku prywatnym 
stopa dyskontowa wykazała powa- 
żną zwyżkę i wynosiła w ubiegłym 
tygodniu 2 i pół procent w stosun 
ku miesięcznym przy wekslach 
pierwszorzędnych, 3 i pół proc. 
przy. wekslach drugorzędnych. 


W bieżącym tygodniu nastąpi- 
ło nieznaczne odprężenie sytuacji, 
gdyż przeważa zdanie, że po uzy- 
skaniu pożyczki zagranicznej zmie- 
ni się taktyka stosowana przez 
Bank Polski w stosunku do prze- 
mysłu. Dlatego też w bieżącym 
tygodniu prywatna stopa dyskon- 
towa stosowana przy wekslach 


Waloryzacja długów 
niemieckich 


względem obywateli 
Rzplitej Polskiej. 


Dowiadujemy się z pewnego 
źródła, że z końcem ub. miesiąca 
ukończona została pierwsza faza 
pertraktacji w sprawie waloryzacji 
prywatnych, komunalnych i pań- 
stwowych zobowiązań niemieckich 
względem obywateli polskich. 


Narazie ustalona została jedy- 
nie zasada według której uskute- 
cznione będzie przewaloryzowanie 
niemieckich obligacji papierów hi- 
potecznych, listów zastawnych 
wkładek bankowych, oszczędno- 
ściowych i t. p. 


Na mocy powyższego, obywa- 
tele polscy, posiadający niemieckie 
papiery warłościowe, kwity rekwi- 
zycyjne, wystawione na marki nie- 
mieckie, będą mogli dochodzić 
swych należności, gdyż mają ko- 
rzystać z obowiązujących niemie- 
ckich ustaw waloryzacyjnych na- 
równi z obywatelami państwa nie- 
mieckiego. |» 


Powyższe rokowania mają wa- 
żne znaczenie dla obywateli pol- 
skich, którzy za czasów okupacji 
niemieckiej uskutecznili szereg 
wkładów pieniężnych. 


—— 


Pożyczki włoskie 
w Sf, Zjednoczonych 


„Radio Nationale" donosi, iż o- 
gólna ilość pożyczek, zaciągnię: 
tych przez Włochy w Ameryce, 
wynosi w sumie 200 miljonów dola 
rów. Z sumy tej 85 miljonów dola« 
rów przeznaczonych zostało wyż 
łącznie na przemysł elektryczny, 
który wytwarzając rocznie około 
miljarda kilowatów nowej energii, 
pozwoli na zmniejszenie importy 
wegla z zagranicy o 150 miljonów 
ir, 


Wystawa wzorów prze- 
mysłu polskiego 
w Charbinie 


Państwowy instytut eksportowy 
przy ministerstwie przemysłu i 
handlu projektuje urządzenie w 
Charbinie stałej wystawy wzorów 
polskiego przemysłu, mającej na 
celu zapoznanie chińczyków. z 
polską wytwórczością 
nie bezpośredniego stosunku mię- 
dzy chińskim odbiorcą a polskim 
wytwórcą, Koszt urządzenia wy- 
stawy obliczony jest w pierwszym 
toku na około 40,000 złotych. 


Państwowy instytut eksportowy 
sądzi, że firmy, w których intere- 
sie leży zela tej wystawy 
zgodzą się podzielić koszta pomię- 
dzy siebie, 


i nawiąza- 0 Tej 


przy drugorzędnych zaś 3 proc. w|waniu stopy dyskontowej 


stosunku miesięcznym. 


Weksle dolarowe cieszą się w|sięcznym. 


dalszym ciągu wielkim popytem, 


wyno- 

szącej 1—2 proc. w stosunku mie 
(rz) 

DE 


Nowelizacja podatku obrotowego 
8 kategorji przedsiębiorstw handlowych 


Pod wpływem opinii prof, Kem- 
merera i uchwał rady finansowej 
ministerstwo skarbu postanowiło 
znowelizować ustawę o podatku 
brotowym. 

Jak się dowiadujemy, Sovel 
cią pójdzie w nast, kierunkach: o- 
becny podział przedsiębiorstw ną 
kategorje ustąpi miejsca nowemu 
podziałowi bardziej szczegółowe: 
mu, zamiast 4 handlowych katego- 
rji będzie 8 stopni, Również do. 
tychczasgwe klasy przemysłowa 
zostaną zmienione, 

Co się tyczy podatku samego — 


to istnieje cały szereg pomysłów. 
przyczem najwięcej zwolenników 
ma projekt wprowadzenia jednoli« 
tej i jednakowej normy podatko- 
wej od wszystkich przedsiębiorców 
a przy artykułach pierwszej potrze» 
by jednorazowego opłacania po- 
datku od danego towaru, 

W chwili obecnej ministerstwo 
skarbu  rozesłało prezesom izh 
skarbowych kwiestjonarjusze, . oe- 
lem zebranią uwag o brakach obec 
nej ustawy. 
ewolucji, W chwili odejścia pocią- 


= 


Zjazd kupców włókienniczych 
ściągnie do Warszawy licznych przedstawicieli 
tej branży 


W dniu 18-go lipca odbędzie 
się zjazd ogólno-polski kupiectwa 
branży włókienniczej. 

Zjazd powyższy zwołany został 
z inicjatywy stowarzyszenia kup- 
ców polskich i centralnego związ- 
ku kupców, celem omówienia naj- 
aktualniejszych problemów ku- 
piectwa branży włókienniczej. 

Ze względu na. doniosłość 
obrad niemal wszystkie związki 
kupieckie Łodzi wydelegują do 
Warszawy swych przedstawicieli. 

Zjazd zajmie się między inne- 
mi sprawami projektowanych re- 
form podatkowych, eksportu, kre- 
dytu dla kupiectwa oraz kwestja- 


mi czysto faktycznemi, jak sposo- 
bem racjonalnej, bezkonkurescyj- 
nej sprzedaży i t. p 

4 ramienia łódzkich stowarzy- 
szeń detalicznych wyjeżdżają na 
zjazd delegaci stowarzyszenia kup- 
ców detalistów (Piotrkowska 31) 
oraz sekcji detalistów przy stowa- 
rzyszeniu kupców m. Łodzi (Piotr- 
kowska 78). 

Zjazd wywołał wśród kipiectwa 
łódzkiego zrozumiałe zaintereso- 
wanie, to też już obecnie odby- 
wają się narady w łonie organiza- 
cji kupieckich, na których mają 
być sprecyzowane postulaty Ło- 
dzi. (x) 


EA 


"Zniesienie nadzoru sądowego 
nad firmą „M. Dobrzyński“ 


Nadzorca sądowy nad firmą „M, 
Dobrzyński“ w Łodzi, przy ulicy 
Prezydenta Narutowicza nr, 38, 
adwokat Taraborkin, wriósł do 
sądu okręgowega podanie, w któ- 
rem zawiadamia sąd, że powyższa 
firma wykupiła wszystkie akcepty 
zaznaczone w podaniu jej przy roz- 
poczęciu nadzoru sądowego i prze- 
szkód do zdjęcia -takowego nie 
znajduje, Sąd po rozpatrzeniu te- 
go podania i sprawdzeniu, iż w 
rzeczywistości wszystkie akoepty 


zostały sprawdzone, postanowił 
znieść nadzór sądowy nad firmą 
„M, Dobrzyński” ; majątkiem oso- 
Kaa, Maurycego Dobrzyńskiego. 


W sprawie nadzoru sądowego 
nad spółką akcyjną „Bank polskich 
kupców i przemysłowców chrze- 
ścijan w Łodzi” sąd zgodnie z wnio 
skiem nadzorcy sądowego zezwo- 
lit na zwołanie zwyczajnego racz- 
nego zebrania akcjonarjuszy na 
początku wrześma 1927 r. (o) 
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Rys. K, Grus 


Fuchsa w Łodzi, 


POD PSEM 


leży każde przedsiębiorstwo, nie rozumiejące potrze- 
by nowoczesnej reklamy. 


Reklamować się należy przez Akwizycję Ogłoszeń 
Piotrkowska 50, 


telefon 21-36. 


„ZB? 


A cylindrowego wozu, będąc jed- 


„GŁOS POLSKY 
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m Rynek pieniężny 


Dolar i akcie 


W dniu wczorajszym kurs do-|szą o kursie 8.92 i poł 8,93 
lara na giełdzie warszawskiej po- Na  wczorajszem  posiedzenin 
został bez zmiany. Na giełdziej giełdy akcyjnej w Warszawie kur- 
łódzkiej dolarami obracano wczo- sy akcji początkowo kształtowały 
raj po zł. 8.93 Sytuacja na pry-|się zwyżkowo pod koniec jednak 
watnym rynku walutowym nie wy- {posiedzenia uległy zniżce, tak że 
kazuje większych zmian. w Łodzi|notowania wczorajsze nie różnią 
przy średnich obrotach i dosłate-|się prawie zupełnie od hotowań 
cznej podaży materjału dolarowego | środowych.“ 
kurs wynosił 8.92 w płaceniu 8,93 Na pogiełdzie panowała 


słaba 
w oddawaniu. Z c dono- YE dla a (r) 


Ceduła gletdy ` Holowanie tot, 


warszawskiej 
i W dniu 7 lipca 1927 r, 
GOTÓWKA: Za 100 złotych: 
Dolary 8.91 Londyn 43.50 
Zurych 58 00 
. CZEKI: Berlin wypl. 
Holandia 358.45 na Poznań APARENTA 
na Pozna 47.00—47. 
Sz =S i Gdańsk wyp 57.63—57.81 
Now Y ; da wę 57,68—57,82 
Paryż 35.04 Wiedeń czeki 79.27 —79 55 
Praga 26.50 Praga 377 60 
Szwajcaria 172.20 
Wiedeń 125.86 Urzędowa pietia gdańska 


Włochy 48.98 
Sztokłiolm 239.60 


100 złotych polsk, 57.,68—57.82 
Warszawę 57 
Londyn 


AKCJE: 
Bank Dyskontowy 130 
Bank Polski 139—135,50 
Bank Handlowy 6,70 
Bank Zarobkowy 78.50—70—71 


,68—57.82 
25,08,54 


Notowania giełdowe w Paryża 


NSK, 7 lipca 1927 r 
Na Mio zebraniu giełdy gdań 
akij ntowano w guldenach gdańskich 


PARYŻ, 7 lipoa (Pat) Notowa 
Spiess 90 nie końcowe 4 
Cukier 4,15—4,10 Londyn 124.05 
Węgiel 76—84 W ochy RA 
Cegielski 37,25 A t; 
Rudzki 205—216 Siaa T 6047 
Ursus 130 Rumunja 15.7 
Że. Sogo b ei PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
Firley 52 ZASTAWNE 


Dolarówka 54.25, 54 

6 proc. poź. dolarowa 384 

10 proc. poż. kolejowa 102.50, 103 
5 proc. poż. konwersyjna 62.10, 62 
B proc. obl. B, Gosp. Kraj. 92 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY JORK. 6 lipca. Bawełna. — 


Nobel 50,50—50 

Lilpop -25,25—24,60—24,75 
Starachowice 57,50—53,25 
Zawiercie 3150—32 
Borkowski 3,15 


Notowania giełdowe w Londynie 


Dowóz do portów Atlantyku i Golfu: 
LONDYN. 7 ipca — (Pat-|8,000. Loco 17.15, lipiec 16.89, sierpień 
PTE gieldy. „| 1690, wrzesień 17.05, październik 17.10, 
aa rej 48515152 | 17,12, Histopad 17.21, grudzień 17.32—17.33, 
Francja 124.02" styczeń 17.37—17.38, mranzec 17.55, maj 
Belgja 54.91 | 17.62—17.68 
Włochy 88.95 NOWY ORLEAN, 6 lipca. Bawełna. — 
RAT ` 24 TS | Lipiec 16.66, październik 16.99—17.00, 
Warszawa 43,50 grudzień 17.20—17,21, styczeń 17.27, ma- 
Wiedeń 5452 |rzec 174l 


EFEEEEEFEEEEFEEEFEEEEFEEEECEFE 


ontiac 


Oldsmobile 


Czy się pan zastanawia nad wyborem samochodu 


Pamiętaż Pan, że 
Pontiac Six Oldsmobile -Six 
posiada wszystkie zalety drogich 


posiada wszystkie zalety 6-cio 
6-ciocylindrowych wozów: ha- 
mulce na 4 koła, oczyszczacz 


nocześnie najtańszym w swojej , OC 
powietrza, oliwy i t.d. 


klasie, 


Reprezentacja na województwo Łódzkie „Pontiac“ i „Oldsmobile, 
Inż. M.i J. Poznańscy, Łódź, ul. Piotrkowska Nr. 90. Tel. 23-20 
Garaże: ul. Pusta Nr. 10. 


Wyrób General Motors, 4348—]) 


OOOQOBOOOOOOQOOO OOOO OOOONO0E CANE I 


Nr "RH 


m" w 


8.VIL. — GŁOS POLSKI — — 1927. 


Licytacje przymusowe 


Magistrat m, Łodzi podaje ni- 
niejszem do wiadomości, że w dniu 
20 LIPCA 1927 rt, odbędą się licy- 
tacje przymusowe tich ruchomości u ni. 


żej wymienionych atników za 
niepłacońe R ©" s 


1 Aj En Srebrzyńska 31, meble 

2. Arnat A, Pomorska, 122, szaia 

3. Ariel A, Konstantynowska 50, szata 
4. Bornsżłajn N, Wschodnia 18, meble 
5, Bimbaum J, Zgłerska 30, meble 


ő. Baran Fr. Aleksamdryjska 28, maá- 
szyna dó SzYyCiIą 

7. Batta H„ Młynarska 2, towary ko-f' 
lonjalne 

8. Bamachowski M. Franciszkańska 11, 
towary kołoniałte 


9, Bornsztajn U.. Stary Rynek 10, 4 
worki mąki. pszeńnej 

10. Brafer M. Jakóba 5; Szafa 

U. Barnhańfm P.» Konstantynowska 16, 
szafa 

12, Borykówskł I, Konsłantytnowska 20, 
urządzenie sklepu 

13.Bleiwetss M. Konstantyńowśska 20, 
różtty war 

14, Bożyckł Abr, Koństafitynowska -28, 
otomtana. 

15, Buzyńn Sz, Komstantyńowska nt. 29, 
kredeńs 2 

16. Bornsztajn. 3., Konstąntynowska 41, 
maszyna do Szycia 

17. Brajtsztaja M., Konstantynowska 43, 

. dwie szafy 

18, Cukier 1, Brzezińska 5, meble 

19, Chafmowicz M.  Konstańtynowska 
16, toaleta 

20, Cyncynates J., Konstamtynowska 18, 
meble, towary kolonialte 

21. Cygielberg F., Konstantynmowska 31. 
meble 

22. Dankiewioz 1, Pańska” 13, szafa, 

23. Działowski J. Zgierska 18, meble 

24, Dobrzyński la Północna 23, meble 

25. Działoszyński R., Pomorska nr. 135, 
meble 

26. Deutszman 5., Konstantynowska 430, 
lustro 

27. Deriberger S; Młynarska 33, meble 

28. Drzewiecki Jy Konstantynowska 17, 
meble 


29, Diamient Ch. Konstantynowska 49, 


szafa 
30.Figur A. Dolne Doły 30, meble, 
31 Frydel Sz. Konstantynowska nr. 79, 
szafa 
82. Dawid Fr., Konstantynowska nr. 68, 


zagar 
33, Finkel Szk, Jakőba 10, szafą 
34.Farbe T. Kóñstantytowská nr. 18 
szata. 


35. Fawet, Z, Konstantynowska mr. 40, 
meble 


36, Fuks I. Konstantymowska 49, meble 


37.Blstet GQ, Szkolna 10, 2 szaty 
88. Groskopf G., Zgierska 28, 2 maszy* 
ny do szycia 


39, Grossman M, Wołborska 23, meble 


41 Gdański M. Bałucki Rynek ar. 11, 
meble 
42, Goldberg R. Pańską 1, meble 


43, Grynberg À., Piac Wolności 6, dwie 


maszyńy do szyła. 

44, Galster B., Konstantynowska mr, 51, 
meble 

45. Goldberg „Ep Jekóba 3, maszyna do 
szycią 

46, Gotlieb Cti, Konstantynowska ùr, 
sardynki 

47. Gimcberg I. K, Konstantynowska 
kredens } 

48. Kopel G. Konsfantynowska nr. 
meble 

49, Grotheli A., Konstantynówska r nr. 
cukiet ! mąka 

50. Guikina M. Konstantynovska 
naczyriła emialjowarńe 

51. Hermans A. Konstąntytowska 
kredens 

52. Ickowicz _A4 Aleksandryjska nr. 16 
maszyną do Szycłaj waga 

53, Jachnik J, Poórmorska 185, Maszyna 
do szycia, meble 


18, 


17, 


54. Jasnokowski A. Marysińska nr, 59, 
ototmana 

55, Isakowicz L, Konmstantynowska 35. 
meble 

56. Kasrylewicz 1. M., Zachodnia nr. 26, 
meble 

57. Kaliski Sz., Wschódmia 2, maszyna 
do robienia swetrów 

58. Kamfman B. Wschodnia 14, maszyna 
do szycia, tneble 

59. Kanicki A. Aleksandryjska 15, meble 

60. Kuperberz W., Północna 23, meble 

bi. Krygier J. Pomorska 25,2 szafy 

62. Kochin R., Pomorska 52, maszyna do 
szycia 

63. Kuoner N, Pomorska 144, różny to: 
war kgtonialny 

b4. Kure A., Pomorska 181, kredens 

65.Kucharski M., Zawiszy $, meble 


66. Kaliński A, Konstańtymowska mr. 22, 
teble 

67. Kulisz En Konstantynowska 17, kre- 
ders 

62. Krakowski M. Konstantynowska 29, 
meble 

69, Kajnath O. Konstantynowska nr. 30, 
kredens 


10. Kurc: W. Konstantytowska m. 30, 


zegar 

71. Kałmowicz Sz,  Konstantymowska 
mr. 30, otomana 

12. Kremicer J., Konstantymowska 30, 
szafa 


73.Kac M..Szkołńa 28, 2 szaty 
74. Lida E., Wschodnia 16, maszyna do 
szycia, meble 


75.Leon Lu Szkolna 33, meble 

76. Lewikowicz Ba Zglerska 8, meble 

77. Lasman Ch., Gdańska 8, meble 

78, Lobersztajn R., Franciszkańska 30, 
produkty spożywcze 


79. Liberman Sz. Zgierska 76, meble 


80. Litrowski Sz. Pomorska 60, kasa 
ogniotr wała 


81. Libermańn M. Wolbotska 1, kasa os 
zniotnwała, szafa 

82.Lomze J., Śrebrzyńska 21, 
nie sklepowe 

83. Lewin Sz» Konstańtynowóka nr. 54, 
sok malinowy 1 ażskolada 

84.Lisopraski Z. Komstantynowska 74, 
magiel 

85. Lesan Ch., Gdańska 5, szafa 

86. Lajzerowicz A.  Konstańtynowska 
nr. 22, meble 

87, Lipman F. Konstantynowska 35, me- 
ble 

88. Lipszyc M, Konstantynowska nr. 40, 
meble 

89. Markowicz J., Aleksandryjska nr. 24, 
meble 

90. Merczyński Sz., Wolborska 32, zegar 

91, Miszak K., Pomorska 150, różny to- 
war, waga 

94. Miński J. Lutomierska 17, szafa 

93. Müller J., Konstantynówska nr. 
szafa 

94, Moszkowioz L., Jakóba 10, meble 

95. Markowicz S„ Konstantynowska 16, 
meble 

96. Markowicz Sz,  Konstantynowska 
ur. 20, urządzenie. sklepowe 

97, Teofil M, Konstantynowska mr. 22, 
meble 

98. Milewski Ru Konstantynowska 28, 
maszyna do szydła 

90. Majrańc D., Konstantynowska 49, 2 


urządze- 


16, 


| mea mr 


szaty 

t00. Nadryczny A. Koristeńtynowska 20, 
tremo 

101. Neuteld Sz. Konstantynówska 28 
15 swetrów. 

102. Nowak J., Konstantymowska mr. 40, 


kredens s 

103. Ordynans Sz., Konstantymowska 
krodons 

104. Przedborski N. Półnoona 25, maszy» 
na do szycia 

105, Przedborski D.+ . Północna 22, 
szyma dó szycia 

106.Praw Z., Zgierska 18, meble 

107. Peloman J» Aleksandrowska nr. 58 
czekolada 

108. Piotrkowski Je Tekarzewskiego 35, 
stół 

109. Powodowski Ch, Pomorska 119, 2 


48 


ma- 


szaty 

110. Pudka Fr.. Srebrzyńska 20, urządze- 
nie sklepu 

114. Probst I. Konstaniynowska nr. 22. 
meble - 

112. Rozenfeld W., Aleksandryjska 12, 
meble T'ha 

113, Rozmaity M. Brzezińska 42, dwie 
szafy 

114. Rapoport Sz., Aleksandryjska nr, 13, 
tremo, żcZar 

| 115. Rotlewi Sz. Północna 25, maszyna 

. "do szycia, meble 

116.Rak C., Brzezińska 98, 15 worków 
owsa 


7. Rybiałek A. Sikawska 9, urządzenie 
sklepowe 
„.Robsztajn Abr. 
13, szafa 

Radke M. Zawiszy 28-35, meble, 
maszyna do szycia 


Konstantynowska 


zn, 


120. Rozencwaijg S. Konstantywowska 51 
meble 

izi. Rozen È. Konstantynówska 45, 2 
szafy 

122 Ryboiad T., Konstawtynowska 15, 2 
szafy 

123. Romo Sz., Konstantynowska nr. 31, 
meble 

124. Rozenowajg S.  Konstańtynowska 
23, zezar 

195. Russak J., Konstantynowska nr. 30, 
meble 

126 Rozenberg S. Konstantynówska 40, 
meble 


127. Rozenfeld I, Konstantyrowska 48, 

szafa 

. Szatan N., St. Rymek 5, maszyna do 

szycia, meble 

129. Szlezynger L. St Rynek 6, meble 

.Szenberger K., Zgierska 114, meble 

„Strzyżewski A„ Podrzeczna 15, ma- 

szyna do szyćla 

.Sztal M. Brzezińska 10, meble 

„Szczygielski M.. Brzezińska 84, wo- 

rek mąki pszennej 

„Szenechel A., Pomorska 134, meble 

Sochaczewski Ch., Aleksandrowska 

108, meble 

136. Sypniewska J. Sikawska 24, meble 

137. Szlajier G. Jakóba T, 2 szafy, kre- 
deńs 

138, Steinteld R., 
meble 

139. Szpiro Bọ Konstantymowska nr. 
urządzenie sklepowe 


128 


Konstantynowska 15, 


140. Szenwald H., Konstantynowska 20. 
kredens 

141. Stermfeld Ch., Konstantynowska 29, 
zagar 

142. Sztyft Sz., Konstentymowską nr. 30 
meble 

143. Sandberg T., Konstantymówska 30, 
kredens 

144, Sztajnfeli E., Konstańmtynowska 31 


meble 

145: Tuchmajer R, Wolborska 32, meble 

146. Tuchmajer E., Zgierska 15. towary 
kolomjalne 

147. Topołowicz M., Wolborska 12, trza- 
dzenie jatkł, meble 

148. Ragawnik J. Stary Ryriek 8, 70 cża- 


pek 

149, Trofimowa P., Konstantymowska 57, 
2 szafy 

150, Tamdetnik M. Konstantynowska 31, 
meble 

151. Tandetnik J. Komstamtynowska 31, 
meble 

152. Tyberg I, Konstantynowska nr. 43, 
kredens 

153. Wałzer Abr, Grosmana 5, meble 

154. Wajnsztajnowa Ch. Wolborska 18, 


meble 

155. Wajdenrajch Sz., Fajfra 24, 
warsztat tkacki 

1E6. Wróblewski L., Solna 6, szafa 

157 Waisman M. Konsłtantynawska 14, 
szafa 

158, Warchiwker A. 
14, szafa 

159. Winder K., Brzezińska 11, meble 

160. Wałłach J, L., Konstantymowska 43, 
maszyna do szycia 

161. Żołądź F., Woiborska 1, 
masła roślinnego 

162. Żelichowski J., Półnooną 11, meble 

163. Żytnicki Sz., Kelma 19, meble 

164, Zelmam L. Konstantynowska re. 30, 
kredens 

165. Zemat J., Konstantynowska mr. 50, 
szata, 


W dniu 21 lipca 1927 r. między 
godz, 9-tą rang, a 4-tą po południu 
1. Abramowioz D., N.-Cezielnium 37, 
meble 
2. Ajlenberg Ja Lipowa 3, meble 
3.Bornsztajn J. Południowa 13. la- 
nino, meble 
4 Bornsztajn A, Południowa 13, mè- 
ble 
5.Budziński J., Jerzego 18, meble 
6. Bacharier H., Konstantynowska 33, 


waga, 


Konstantytnowska 


10 paczek 


2 szafy 

7.J. Borkensztajn,  Konstantynowska 
38, szafa 

8.Basłer R. Konstantynowska nr. 58, 
meble 


9.Błogowski J.. Konstantynoiwska 56 
szafa 

10. Białek H., Lipowa 3. meble 

11. Bornsztaijn B., Lipowa 9, kredens 

12. Ciepłucha J., Zachodnie 52, maszyna 
do drzewa 

13. Cukierman A, Konstantynowska 30 

kredens 

. Desal, Konstantynowska 33, tremo 

„Dwszeryc t Brajtajn, Kónstłantytow= 

ska 33, bela papieru 


16. Duszczyc M.. Komstantynowska 47 
szafa 
17.Faiwel Dz., Lipowa 5, meble 


w. 
wo 


. Enelewicz Sz., Konstantynowska 3 
urządzenie płwiarni 


19. Epfelbaum Sz. Konstantynowska 47 
meble 

20. Epsztajn D., Leszno J, kredens 

21.Epsztain D., I.esźno 1, otomaną 

22,Friede S., Pomorska 35, meble 

28.Fleter W., Składowa 26, meble 

24. Fajtlowiez E..  Konstantynowska 26 
meble 

25. Feleman L., Konstantynowska 44 


kapelusze męskie 
26.Fiek M., Lipowa 9, meble 


27. Gliksman M., Narutowicza 42, płani» 
no, meble 

28, Gurfinkiel F., Kamienna 14, meble 

29, Gliksberg Sz. Konstantynowska 33, 
meble 

20. Głncberg, Leszno 1, meble , 

31. Garbarski R., Lipowa 5, biurko 

32. Gelbardt M., Lipowa 26, kredens. 

33. Groskopf M., Lipowa 27, zegar, me- 
ble 

34, Herszberg $z., 
dens 

35. Hochenbarg, Piotrkowska 56, biurko 

36. Hirszberg t H, Porański, Leszno 35, 
kasa ogniotrwała 

37. Jarchowski J., Piotrkowska nr. 81, 
lustro , 

38. Jahn A. Lipowa 36, komoda, Kre- 
dens 

39.Kochin M., Cegielniana 40, maszyna 
do szycia 

40. Kociołek J., Zachodąła 72, 2 szaty 

41. Kowalski N., Zawadzka 27, meble 

42. Kutas P., Traugutta 11, meble. 

43. Kotowski Ch., Zawadzka 4, meble 

44, Klarman Jẹ Konstantynowska nr. 19, 
lustro 

45. Kutnowski Abra 
19, meble 

46, Kamieniewicz A., Konstantynowska 
nr. 33, mebłe 

47. Kapitułnik, Konstantymowska 44, n- 
rządzenie sklepu 

48, Kadzidło Sz. Koństańtynowska 47, 
zegar į 24 laski 

49,Litrowski Szil, Pomorska 60, kasa 
ogmłotrwała, 3 biurka 

50. Ładny M., Konstantynowska 33, ma- 
szyna do szycia, meble 

51, Lewin M., Konstantynowska mr. 26, 
maszyna do szycia 

52. Luboszycki H., Konstantynowska 46, 
kredens 

58. Langner J. Ligowa 44, pianino 

54. Mühle. E, Leszno 3, kasa ognio= 
trwałą 

55, Magnes Ch., Pl. Wolności 11, mebte, 
maszyny do Szycia 

56. Morgenszterm I., Kamienna 12, zegar 

57. Mogiłski H., Kamierma 14, meble 

58. Mołamut Sz., Konstantynowska 33, 
zegar 

59. Milamut Q., 
mèble 

60. Mühle E. Lèszno 4, biurko 

61. Matusiak M., Leszno 32, maeszyma do 
szycia 

62. B-cia Mokrscy i Freitag, Lipowa 43, 
warsztat tkacki 

63. Oderberg T., Lipowa 20, pianino 

64. Papiernik B.. Kamienna 12, garde- 
roba. 


Cegielniana 53, Kre- 


Komstemtynówska 


Konstantynowska 33, 


| 65. Poznański M., Konstantynowska 38, 


tremo 

66. Popper I, Konstantynowska mr. 46, 
meble 

67. Piasecki J., Konstantynowska 146, t= 
rządzenie sklepowe 

68. Pruszynowski Dawid, Lipowa ur. 31, 
dywam, obrus, zegar 

69. Pozmer 1. Lipowa 36, kredens 

70.Paut J., Lipowa 36, szafa 

Ti. Rozental Sz., Konstantynowska 19, 
zegar 

72. Rozman J„ Konstantynowska nr, 
tremo 

73. Rozman L, Konstantynowska „nr. 
tremo 

74, Rytterbamd A, Konstamtynowska 38, 
waga 

75. Rosenberg A., Konstantynowska 
kredems 

76. Rorman T., Konstantyhowska nr. 
meble 

7I Rorman A., Konstantynowska 46, 
szata, maszyma do szycia 

78, Rozenbaum Ch. M., Lipowa 9, szafa 

79 Rubasiewicz H., Lipowa 9, biurko 

60. Rotenbere A., Lipowa 31, meble 

81. Rubimowicz Ch., Lipowa 31, meble 

62. Szpicherg B. Cegtelmiana 55, meble. 

83. Szajnert B., Wschodnia 50, mebls 

£4. Sztajer 1, Wschodńlia 50, meble. 

85. Sztermield W.  N.-Cegfelmiana 41a, 


33, 


33, 


42, 


46, 


meble 

86. $ztelman Sz., Konstantynowska 19, 
meble 

567 Spodenkiewicz A. Konstantynowska 
26, galanteria 

88.Szwarc Abram, Konstantynawska 
26, maszyna do szycia. 

89 Sieniatycki L., Komstantynowska 38, 
kredens 

00. Skupiński J. Zakątna 66, meble 

91.Szajirok Abram M. Konstantynow: 
ska 98, kasa ogniotrwała 

92. Stenpniewski W., Leszno 34, mebla 


93. Szabnowioz H., Lipowa 36, 2 szafy, 


M Tetienbautń J, Gdańska 33, maszyn 
do gilz 

05. Tausk R. Lipowa 25, kredens 

96. Wołkowióz G. Płotrkowska 22, me: 
ble 

97. Woli J; L., Cesielniana 65, meble 

98. Wofkowłioz G. Piotrkowska 22, t:* 
mo 

99, Wysocki J., Zakątna 1, meble 

100. Winter K, Lipowa 9, szafa 

101. Wojdysławski I, Ódańska 131, 
szaty 

102. Werdygier M. Konstamtymowska 19 

103 Wroński Er. ZA 23, 
kozetka 

104, Widawska M. Targowa 33, rowa 
męski 

105. Wąsowiozż G., Konstantynowska de 
meble 

106. Wąsówicz W., Konstkntynowska 46, 
meble 

107 Wachowicz K., Konstentynowska 47, 
meble 


108. Wołkowicz Ch. Konstantynowską 
44, szafa 

109, Wierzchowski J. Lipowa 9, masay» 
na do szycia i 


110, Wolrauch N., Lipowa 9, otomana 
1li. Warszawski Ju Lipowa 9, mebla 


112, Wajnberg G., Lipowa 27, meble 


113, Zelman E., Ceztelniana 3, szałą 

114, Żylberberg Śz, Lipowa 3, kredens 
115. Zylbersztajn 1, Lipowa 20, zepa? 
116. Zylbertański M, Lipowa 20, płanine 


117. Zemier J. i Grimwald A., Lipowa 43 
warsztat tkacki 


119. Zemler E, Lipowa 43, lustro. 


W dniu 22 li 1927 r, mięty 
godz, 9-tą ritn zj 4-tą popołudniu: 
1 Buhle R, Gdańska 162, meble 
4 Budnik Br., Suwalska 12, kredens 
3 Boraks S. 1 F„ Różama 10, meble 


4 Brzoza 15-ka, Odańska 138, przę 
dza 

5S.Citersztajn Ch, N.Żarzewska 14 
2 maszyny 


6 Ditrych F.. Napiórkówskiego 42, me 
ble 

7. Drutowski J., Juliusza 4, meble 

6. Edelstein E, N-Zarzewskę 7, Szała 

9.Fryd. B., N.-Zarzewska 2, maszyna. 
szafa 

10.Frenkel S., Abramowskiego 17. me 
ble, 2 kołdry pluszowe 

il. Gerszt F, Rzyęowska 97, meble 

12. Guminiak St. Wólczańska 260, Sza« 
1a 

13. Grubin, Grabowa 28, bufet sklepo- 
wy 

14. Grohman K., Kopernika 57, 
Ścientry, szafa 

15. Hecht Sz., N.-Zarzowska 39, meble 

16 Hecht M, NuZarzewska 3, meble 
waga 

17. Jauch J+ Kopernika 8, meble, m4 
Szyna do szycia 

i8 Jasińska J, Skierniewicka 16, me 
ble 

19. Kunig H., Napiórkowskiego 119, ka- 
sa ogtiiotrwała, kredens 

20. Kinsler W., Piotrkowska 275, fotel 
klubowy 

21. Kaliński H, Lubelska 12, biurko 

22. Kunkîel, Kopernika 57, mydła toate 
towe l 

23. Lezètson M, Warszawska 1. waga, 
bitrko 

24. Majeran H., Kopernika 57, kredens 

25. Naimank Ch. D, N.Zarzewska 7, 
6 chustęk 

26. Pinkus M. Al. Kościuszki 1, meble , 

27. Piesiak St, N.-Zarzewska 29, 2 wa 
gi, furgon 

28. Potz Cz., Radwańska 35, mebie 

<9. Pawlikowski F, Na Zarzewska 46, 
szata 

30. Szycht J., Naplórkowskiego 86, tre 
mo, maszyna do szycia 

31,Szylska D., Napiórkowskięgo 9, ma 
szyna do szycia 

33 Szafir J., N-Zarzewska 11, szafa, © 
tomana 

33. Samochód firma, 
2 motorkł ' 

34. Ślęciakowski F., Tuszyńska 9, cał: 
kowite urządzenie sklepu rzeźnicze- 
zo t wędliny 

35. Srebrny M. Kopermika 19, tremi, 
kasa ogniotnwała, obrus pluszowy, 

36, Sikała F., Skierniewicka 26, szafa ` 

84 Tajtelbanm J, Rozwadowska 16, 4 
szały, maszyna do szycia 

88. Wasiewicz 1. Rzgowska 91, mobłe, 
2 wagi ; 

38. Wagner Zugitant, Rokicińska SĄ 
całkowite urządzenie salonu 


40. Zalcensżtajn 1, Rokiohńska 31, me: 


zegat 


N.-Zarzewska 44 


ble, maszyna do szycia 
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Szachy 
Turniej w Keczkemełt 


Wyniki ogólne, osiągnięte w 
grupach wstępnych, są następują- 
ce: 

I grupa: Steiner 8 p, Niemco- 
wicz 6 i pół, Ahues, Colle i Vajda 
po 5 p „Griinfeld 4 i pół p., Vu- 
kowic 3 i pół p, oraz ' Szekely 
Przepiórka i Berndtson po 2 i pół 
punkta, 


Il grupa: Aljechin 8 p., Aszta- 


BYM — 


GŁOS POLSKI — 1927. 


Kalendarzyk spotkań o mistrzostwo ligi 


W dniu wczorajszym kluby 
łudzkie, należące do ligi pań- 
stwowej, otrzymały z W. G.i 
P, L, P, N. ostatecznie już zreda- 
gowany kalendarzyk spotkań pił- 
karskich w rundzie drugiej. 

Kalendarzyk ten podajemy po- 
nizej: 


10 lipca: 
Polonia — Legja; 

17 lipca: 
Ruch — I, F, C 

24 lipca: 


los ji Kmoch po 6 p. Gild 5 i pół! T.-K, S. — Ł, K, S., Turyści —- 
i, Tartakower i Takaaz po 4 i pół! Ruch, Czarni — Wisła, I. F, C, — 


p. Brinckmann 3 ; pół p, Yates 3 
Pa Müller 2 i pół p, Sarhózy 1 i 
pół p. 

Po, 4 pierwszych graczy z każ- 
dej grupy zostało połączonych w 
grupę - zwycięzców, po 4 nastę- 
pnych w drugą grupę, Punkty osią 
ónięte przez poszczególnych gra- 
czy w grupach wstępnych zaliczo- 
ne będą w grupach finałowych, 
Wobec te$o, na podstawie osią- 
gniętych wyników do pierwszej 
grupy weszli: Aljechin į Steiner z 
8 punktami, Niemoowicz z 6 i pół 
Pa Kmoch i Asztalos z 6 p., Gilg z 
5i pół p., oraz Ahues i Vajga z 5 
p. Do drugiej grupy, Colle z 5 pn 
Griinfeld, Tartakower i Takacz z 
4 i pół p., Vukowic i Brinckmann z 
8 i pół p., Yates z 3 p., oraz Bernd 
tson z 2 i pół p., Sarkózy, Müller, 
Szekely ; Przepiórka od dalsze) 
konkurencji odpadli, 


Pledy, walizy 
neses. podróż. 
|=? inch 
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Poleca: 


Płaszcze, prześcieradła 


Firma 


ZYGMUNT“ | 


Piotrkowska 67 Naprzeciw Grand-Hofelu Piotrkowska 67 


Hesmonea, Jutrzenka — Warta. 
Legja — Warszawianka; 


31 lipca: 
Polonia — Jutrzenka, Leśgja — 
Turyści, Wartą  Ł. K, Są, Hasmo 


nea — Ruch, Wisła — Warsza- 
IŻ I, F, C. — Czarni, Pogoń 
7 sierpnia: 
Warszawianka — I F. C., T. K. 
S. — Hasmonea, Warta — Legia, 
Ł, K, S. — Turyści, Czarni — Po- 
goń, Jutrzenka — Wisła, Ruch — 
Polonia; 
14 sierpnia 
Polonia — Czarni, Warta 
Wisła, Ruch — T. K. S, Hasmo- 
nea — Legja, Ł. K, S, — Warsza- 
wianka; 


15 sierpnia: 
I, F, C. — T, K. S. — Pogoń — 


Jutrzenka; 


24 sierpnia: 
Polonia Ł K, S, Warta — 
Warszawianka, Turyści — T. 


K, S$, Pogoń — Ruch, Czarni Ju- 
trzenka, Wisła — Legja; 


27 sierpnia: 
Hasmonea — Ł, K, S, 


Oryginalne 
Punktrollery 


Palta gabardinowe nieprzemakalne i gumowe (dam, i męsk.) 


i kostjumy kąpielowe 


Stale na składzie bogaty wybór: 


TRYKDOTAŻY 
. Pończoch Pullowerów 
Skarpetek Sweatrów 
Rękawiczek Lasek 
Parasoli 


aa ZM 
Sprzedaż na ; 
asygnaty 
„Szatniówki“ 


.09000000696 
E RA) 


g. 9 
z Warszawy do Łodzi 
g. 15. 


Informacje w Łodzi 
Piotrkowska 67, 


tel. 311, 


Prenumerata 


Redaktor: Gustaw Wassercug, 


Wykwinfna bielizna męska oraz wszelka galanferja 


UWADZE P, T. Klijenteli poleca- 
my nasz dział krawatów, mogący 
| 7=5pokoic nawet najwybr. gusty, 


Sprzedaż na 
asygnaty 


Kino Spół. Prac. Państw. 


* Sienkiewicza 40. 


{TOT EEEE RAL | AA M a 
UWAGA: Kino i Kasyno 
w ogrodzie. 
Od wtorku dnia 5-go lipca do 
poniedziałku 11 lipca włącznie 
Wielki wspaniały program! 


Kiedy kobieta 
zdradza męża 


Dramat w 8:miu wielkich aktach. 
W roli głównej: 


K _ - ś. P: . | 
zmarła tragiczną śmiercią, królówa 
operetek scen warszawskich 
i Józef Węgrzyn. 
Celem uczczenia pamięci zmarłej 
obraz specjalnie ilustrowany będzie 
śpiewami w wykonaniu ulubieńca 
Łódzkiej publiczności 
p Zygmunta Ullasa. 
Powiększona orkiestra. 
Początek w dni powszednie o godz. 


S-ej po pol, w soboty, niedziele 
i święta o godz. 5-ej po poł, 


Lotnisko 26-15 | === 


AAJAAAAADADANANANANANDN RANA 


miesięczna „Głosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy- 
nosi w Łodzi zł. 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; z prze» 
syłką pocztową w kraju — zł. 5.—; zagranicę — zł. 7,20. 


Banku Polskiego 
EPE] Pozn 4 


‘i składających się 


28 sierpnia: 
Legja — T, K. S$, Warszawian- 
„jka — Jutrzenka, Czarni — Ł. K, 
S$, Ruch — Wisła, Turyści — J 
F. Cz 
4 września: 


Polonia — Warta, T .K. S, — 
Czarni, Turyści — Hasmonea, Po- 
joń — Legja, . Wisła — Ł, K. S, 
f F. C. — Jutrzenka; 

11 września: 

Polonia — Warszawianka, War- 
ta — Pogoń Ł, K. S, — L F. C, 
Czarni — Hasmonea, Wista 
AK DIE 


18 września: 

Legja — Ł, K, S., Warta — Has- 
monea, Pogoń — Polonia, Wisła — 
Turyści, Ruch — Jutrzenka; 

25 września: 

Warszawianka — Ruch, Polo- 
nia — T, K. S., Warta — Turyści, 
Ł, K, S, — Pogoń, Czarni — Legia, 
Jutrzenka — Hasmonea, I. F. C— 
Wisła; ý 

2 października: 

Legja — I F. C., Hasmonea — 
Pogoń, Warta — T. K, S., Wista— 
Polonia, Turyści Jutrzenka, 


Ruch — Czarni; 
9 pażdziernika: 

T. K. S. — Jutrzenka, Ł, K, S, 
-— Ruch, Czarni — Warta, L F, 
C. — Polonia, Wisła — Pogoń, 
Warszawianka — Hasmonea; 


16 października: 
Legja — Ruch, I, F, C, — War- 
ta, Hasmonea -— Wisła, Jutrzenka 
— Ł, K. S., Turyści — Polonia; 


23 października: 
Pogoń == I. F. K3 Turyści — 
Warszawianka, Polonia — Hasmo- 


nea; 
30 października: 
Czami — Turyści, Warszawian- 
ka — Pogoń; 
6 listopada: 
Czarni — Warszawianka; 

10 listopada: 

Ruch — Warta, Legja — Ju- 
trzenka, Pogoń — Turyści; 

15 listopada: 
Warszawianka — T, K. S, 
Kluby wymienione na pierw- 

szem miejscu są gospodarzami i W 
danym wypadku mecze rozgrywa- 
ne będą na ich boiskach. 


Dział urzędowy Ł.Z.O.P.N 


Komunikat kolegjum sądziów z dnia 7.7. 1927 r. 


Obsadzono zawody: 
boisko Ł, K. S.: 


dn, 7 lipca godz. 15 — Ł. K, S. | kabi, 


[ITI — Hakoah II, p. Izrael; 

godz, 17 — Ł, K, S. II — Hako 
ahl, p. Raettig; 

boisko Burzy: 


boisko Odrodzenia w Chojnach: 
godz, 17 — Odrodzenie — Mak: 
. Schönborn; 
boisko W. K. S.: 
godz, 9,30 — W, K. S, II — Wi- 
dzew II, p, Cwillich; 

godz., 11 — W. K. S. — Widzew, 


dn. 10 lipca, godz, 11 — Burza| p. Bira, 


— Hasmonea, p. Lange; 


, 


„med. 


S. Kantor 


Do akt. 
Ne 1085 1927 r. 


Ogłoszenie. 
Sądzie " Obręgo Specjalista chorób 
wym w Łodzi, Jan | Skórnych, włosów 
Rzymowski, za- i wenerycznych. - 
mieszkały w Łodzi | Gabinet  Rentge- 
przy ulicy Sienkie - nowski (Lampa 


kwarcowa). Przyj: 
muje od 8—1 i od 
6—8, pań 5—6. 
Ewangielicka 2 
róg Piotrkowskiej 
tel. 29 45. 


wicza Ne67, na za- 
sadzie art. 1950 U. 
Pp. C ogłasza, że 
w dn, 19 lipca 
1927 r„ od 10 r. 
w, Łodzi przy ul, 
Zeromskiego 77 
odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
ruchomości, nale- 
żecych do 
Fajwla Zebina 


Dr, 
H,Szumacher 


choroby skórne 
weneryczne, 
przyjmuje codzien- 
nie od 5—7 i pó. 
po pol., w niedzie- 
łe święta od 11—| 


6-go Sierpnia 1. 
(Benedykta). Tel 
43.62. 69—88 


z pianina, 
oszacowanych 
na sumę Zt. 600.— 
Łódź, d. 4, VII. 27r. 


Komornik: 
Jan Rzymowski. 


9999999999 


Na biuro poSZUKIWANE 


od zaraz 2 pokoje 


możliwie frontowe, na pierwszem 


piętrze w śródmieściu z oddziel- 
nem wejściem. 
Oferty sub. „J. H. 120%, 5098-1 


OEE E EE E A R 
Buchaiterka 


z kilkuletnią praktyką w pierwszo- 
rzędnych firmach, absolwentka Wyż- 
szej Szkoly Handlowej w Warszawie, 

stenografująca po polsku i 
po niemiecku, pisząca na maszy- 
nie poszukuje posady, 5105—2 


- SJEIETEJEJEJEJCJE | Praktykanci 


czynowe i zaślubinowe 10 złot. ś 
zadranicznych o 100 pracent drożej 


„Wydawnictwo Powszechne“ sp. z ogr. odp. 


do łaboratorjiuin 
radjotechn. 
natychmiast 
potrzebni. 
Zgłaszać się 
8—10 rano 


Radjo Lloyd, 4 
Przejazd 8. 


DONIESIENIA ROZM. 


CHCESZ OTRZYMAć POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore- 
spondencyjne prof, Sekułowicza, War- 
szawa, Żórawia 42. Kursą wytczają 
listownie: buchalterji, rachunkowości, 
kupieckiej, korespondencji handlowej 
stenogratji, nauki handlu, prawa, kali: 
grafji. pisania na maszynach. Po ukoń- 
czeniu świadectwo. Ządajcie prospek- 
ÓW. 4865 —56 


Czm2 i 
ŁÓDŹ, DNIA 6.-VIIL.-27 r. 


wieczorem zaginęła dziewczynka lat 3 
blondynka, krótkie włosy, okrągła na 
twarzy, ubrana w czerwoną sukienkę, 
białe skarpetki i bronzowe buciki, w 
domu nazywano ją Kicią. Znalezioną 
uprasza się odprowadzić na ul. Pod- 
rzeczną 22 do W. > da A ; 

j= 
a o a 1 m NN 


NINIEJSZEM 
komunikuję, że weksle z wystawienia 
firmy Humus w Poznaniu na zlecenie 
K. Rosnera z ostatniem żyrem mojem 
płatne 10, 15 i 22 czerwca 1927, na 
sumę 1200 zł. zostały skradzione i nie 
będą honorowane. Alfred iE zt agi 


r 


KUPNO i SPRZEDAŻ 


SPRZEDAM R. 
sklep spożywczy z pokojem i kuchnią. 
Kiliskiego 55. 5100-% 


` CZĘSĆ DOMU 
murowanego w okolicy Górnego Rynku 
z większym lokalem do sprzedania. 
Wiadomość uł, Warszawska 12 dawniej 
18. Gospodarz. 50 


p || akon 


-PODDĘSIE 


W pensjonacie p. Jadwigi  Goldmanowej 


są jeszcze wolne miejsca na lipiec. 
Zgłoszenia na miejscu. 


[_ OGŁOSZENIA DROBNE. | 


Nr. 185 


Uśmiech losu. 


W 1-szym dniu ciągnienia 4-ej 
klasy Państwowej Loterji Klasy- 
cznej padły następujące wygrane: 

Zł. 25,000 na Nr.: 90882, 

Zł. 5.000: 5749 

ZŁ. 2.000: 27249 72860 

Zł. 1.000: 15761 

Zł. 800: 60725 

Zł. 600: 75088 95740 97935 


ZŁ 500: 1606 12126 19429 
29351 34512 39168 49272 55931 
56405 60403 96389, 

Zł. 400: 6041 33484 25198 
34058 38816 39383 39741 44832 
56014 59273 60988 64400 69540 
74926 77060 91232. 91417 94383 


100319. 


Zwiększenie zapotrze: 
howania węgla 


Wewnętrzne zapotrzebowanie na 
węgiel znacznie wzrosło; w stp- 
sunku do mają wzrost ten wynie- 
sie przeszło 20 proc. Zwiększenie 
zapotrzebowania należy tłomaczyć 
z jednej strony zaopatrywani'em się 
w węgiel instytuch przemysło- 

4 5 rowni, gorzelni itp. 
z drugiej, 


wyczetpamiem wreszcte 


zapasów węgla z roku zeszłego, 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do kinot. „CZARY“ 
Ważny na dzień 8 lipca 1927 
W programie obraz: 
„KRWAWY HARACZ< 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnych na wszystkie miej- 
sca i seanse po gr. 75 


n—6019 


Informacje: telef, 5-95. 


j ZAGUB DOKUMENTY 


ZGUBIONO 
portfel z dokumentami wojskowemi i 10 
zł. Uprasza się znalazcę o zwrot do" 
kumentów, Marczyk Walenty, Główna 
16. 5095—5 


ZGUBIONO k 
książeczkę wojskową wydan rzez 
P. R. U. $ Sieradz uż MEIRE O AR 
toni Kujawski. 5 


ZGUBIONO 
książeczkę wojskową wyd, przez P. K 
U. w Piotrkowie na imię Aleksandra 
Rudolfa Akermana. 5050—35 


ZAGINĄŁ 
dod je ię na imię Grol Epstein 
any przez Komisarjat Rządu na m 
Łódź. z ? 6062—53 


—I 


—) 


(LokALE MIESZKANIA 


POKOJ 
umeblowany z niekrępującem wejściem 
do wynajęcia. Kilińskiego 46, I p. m. 
5, front. 5106—1 


OOOOOOOOOOOOE 


Dr. med. 


a WIKTOR ZIEGE 


AKuszerja i choroby Kobiece: 
Przyjmuje od 9 — 10 i od 3— 6. 


Cegielniana 19. Tel, 45-51. 
CACA 


Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 


l strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt — Nekrologi 50 gr. str. 5 szpalt, — Nadesłanę 
po tekście 50 gr..strona 5 szpalt, — Zwyczajne 10 groszy Str. 10 szpalt. — Osłoszenią zarę » 
— Odłoszenia zamiejscowe obliczane są o 5) 


proc zaś firm 


REPEAT PEER R Z e A 1. OCCIE" 
W drukarni „Głosu Polskiego* Piotrkowska 4% 


